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Polska służba pomocnicza
przy niemieckich siłach zbrojnych.

Kraków. IG listopada. Od chwili, gdy hordy Czerwone] Armji dotarły nad Wisłę, 
•  w krwawej tragedji W arsftwy ujawniło się z całą wyrazistością barbarzyństwo 
bolszewików w stosunku do narodu polskiego, setki tysięcy Polaków zaczęły wspie
rać wysiłki Niemieckich Sił Zbrojnych, zmierzające za wszelką en. do powstrzy
mania dalszego posuwania się bolszewików ku Zachodowi. Dzień za dniem ludność 
miast i wsi bez względu' na wiek i płeć wychodziła z łopatami i kilofami na pola, aby 
budować skuteczny i s il.., system pozycyj, na których rozbiją się krwawo wsziekle 
próby bolszewików, gdziekolwiek chcielibyatakować na obszarze teflo kraju. Ta cenna 
współpraca przy wzmocnieniu obrony przeciw bolszewizmowi, przyciyniła się do te
go, łe Naczelna Komenda Niemieckich Sił Zbrojnych zdecydowała się umożliwić 
Ochotnikom Polskim <Freiwiilige Helfer) wstąpienia w skład Niemieckich Sił 
Zbrojnych.

Na skutek teprn każdy m ężczyznP olak  w 
■R sejcu od 16—50 lal może obecnie przyczy
n ie n ie  czynnie do diilszcfro spotęgowania 
akcji zwalczania czerwonej zarazy. Każdy 
T.mże dobrowolnie zaciągać się w szeregi 
Niemieckich Sił Zbrojnych w wyznaczo
nych i podanych szczegółowo do wiadomo
ści placówkach. Zgłoszenie może nastąpić 
natychm iast. Każdy ochotnik zobowiązuje 
Bię zachować zasady dyscypliny względem

swych przełożonych wojskowych oraz in
nych osób równorzędnych, mając jako swą 
wy tyczną lmsio:

„Przeciw bolszewizmowi 
za nową Europę".

Przewidziana jest dalekoidąca opieka nad 
Ochotnikami-Pomocnikami w każdej dzie
dzinie życia, zaś szczegóły co do tego za
warte są w speejalnem obwieszczeniu, któ

re ukazało się pt. „świadczenia Niemieckich 
Su Zbrojnych na rzecz Ochotników Pomoc
ników Polskich". Obwieszenie to można o- 
trzymać we wszystkich placówkach, przyj
mujących zgłoszenia ochotników. Zawarte 
są w niem nietyjko dokładne dane co do 
świadczeń pieniężnych i m aterjalnych, jak 
np. żołdu, wyżywienia, umundurowania, u- 
zbrojenia. opieki lekarskiej, ale tak.e od
nośnie do świadczeń, przysługujących 
członkom rodziny ochotnika w razie za
istnienia warunków, uprawniających do u- 
dzielenia opieki nad inwalidami, wdowami 
lub sierotami.

Ochotnicy są zasadniczo postawieni w 
twych prawach obowiązkach na równi z 
osobami, przynalołnomi do Niemieckich Si. 
Zbrojnych.

W związku z tom należy jeszcze raz pod- 
k.eśllć, io przy zgłoszeniach uważa się za. 
sadę dobrowolności za wiążącą, a pobór 
przymusowy w jakiejkolwiek formie nie 
<cst przewidziany.

Wszystkie narody rosyjskie 
w organizacji gen. Wlasscwa.

Be -in, 16 listopada. Na zapytanie o u- 
dział poszczególnych narodów rosyjskich 
w organizacji generała Włassowa oświad
czono w tut. kołach politycznych, że w tej 
akcji oswobodzenia bior^ udział wszystkie 
na rody.

Do organizacji tej należą nietylko Rosja
nie, ale i Ukraińcy, Turkmeni, Gruzini i in-

e narody kaukaskie. Marodów bałtyc
kich nie włączono li tylko dlatego do tej 
akcji, ponieważ strona niemiecka nie za
licza ich do obszaru rosyjskiego. Jest to 
zresztą rzeczą wiadomą, że narody bałtyc
kie walczą u boku Niemiec we własnych 
formacjach i poniekąd pod własnym sztan
darem.

Oddźwięk manifestu WSassowa 
w prasie niemieckiej.

Berlin, IG listopada. Prasa berlińska na 
marginesie utworzenia rosyjskiego komi
tetu oswobodzenia pod przewodnictwem 
g-nerała Włassowa zamieszcza dłuzsze wy
wody.

Szczególnie obszernie omawia program 
Walki Włassowa dziennik „Yolkischer Beo- 
bachter". który pisze m. in.: ‘

„Już w roku 1941 wśród ludności okupo
wany ob obszarów ńa Wschodzie ujaw nia
ły się wyraźnie dążenia antybolszewickie. 
Widocznie jednak nad szaremi masami tej 
ludności ciążyła pełna cierpień 25-letni a 
przeszłość bolszewickiego panowania krwi 
i terom . Rychło jednak poczęły coraz licz
niej naptywhć prośby narodowo myślących 
rintybolszewickioh elementów wśród naro
dów wschodnich pod adresem dowództwa 
niemieckich sił zbrojnych, które nalegały 
o utworzenie własnych narodowych forma- 
cyj Iz pośród wschodnich narodów. W ten 
sposób powstały jednostki niemieckich sił 
zbrojnych, złożone z ochotników wschod
nich — pisze dalej „Yolkischer Beobacli- 
ter“.

Jednostki te wykazały na wszystkich 
frojnach godną uznania sprawność bojo
wa. Stalinowi nie udało się przekształcić 
charakteru obecnej bolszewickiej wojtiy 
Zdobywczej na patriotyczną wojnę rosyj- 
f ką. Natomiast symbolem i gw arantką ta 
kiej \foiny jest rosyjska arm ja wyzwoleń
cza. posiadając;) nietylko swych zwolenni
ków w ramach ochotniczych formaeyj 
Wschodnich i w milionowy*!) masach sil 
roboczych ze Wschodu, ale także działają
ca niezmordowanie głównie na zapleczu po 
tam tej stronie frontu wschodniego. P ra 
gnienie narodowych kół z pośród wszyst
kich narodów rosyjskich prowadzenia bez
pardonowej walki z bolszewizmem znalazła 
ewój wyraz .inż przed dwoma laty w utwo
rzeniu narodowych gremjów i ^reprezenta-. 
eyj. I tak powstały ukraiński centralny 
komite* białoruska centralna rada, turke- 

jiski komitet zjednoczenia, komitet na
rodów kaukaskich, główny zarząd kozaków 
I Inne oroanizacje narodowej.

W  manifeście, ogłoszonym w Pradze 
przez generała Włassowa, podnieśli swój

glon miarodajni świadkowie bolszewickie
go niebezpieczeństwa dla świata, mianowi
cie elementy narodowe z pośród narodu ro
syjskiego. Elementy te na podstawie 25- 
Ictniego doświadczenia stwierdziły, że re
żim Stalina jest „najdoskonalszym syste
mem niewolnictwa dla chłopów i robotni
ków".

„Deusche Allgemeine Zeitung" określa 
manifestacje praską rosyjskiego komitetu 
oswobodzenia, jako wypadek polityczny, 
związany nietylko z obecna fazą wojny nie- 
mieoko-sowieckiej. ale także otwierający 
możliwości wywarcia wpływu na całą kon
stelację polityczną frontów w obecnej woj
nie światowej.

Plebiscyt w Serbji 
w sprawie powrotu króla.

Berlin, 16 listopada. Korespondent lon
dyński dziennik* .Tal" zwraca uwagę na 
sprawozdania,, opublikow me na lamach 
dzlońnlkh orkshln P 5 sf\ w »ug nttfr. 
po przygotowuje się Już w Serbji plebiscyt 
odneśm t do powrotu króla Piotra.

‘Pośpiech ten zdaję się być nieco dziwny 
i jest rzeczą możliwą, że Zostaje on w 
związku ze spotkaniem się Tito z Szuba- 
sziczem. W Londynie podano dio wiado
mości, że partyzanci kom unistyczni, Tito, 
skoro tylko wchodzą do jakiejś miejscowo
ści. organizują wybory lokalne, podczas 
których wyborcom przedkłada się jedyną 
tylko listę, składającą się z członków ru
chu partyzanckiego. Postępowanie takie 
zupełnie przypomina technikę owych ple- 
biseptów, jakich dokonano na wschodnich 
połaciach polskich oraz republikach bał
tyckich po wkroczeniu bolszewików w ro
ku 1939 i 1940.

Anglicy chcę zreorganizować 
armję grecką.

Genewa, 16 listopada. Odnosi się wraże
nie, że zamierzona jest ponowna organiza
cja armji greckie] pod kierownictwem an- 
gielskiem.

W ynika to z doniesienia agencji Reute
ra, według którego naczelny dowódca 
wojsk brytyjskich w Grecji bierze już u- 
dzial w posiedzeniach greckiego minister
stwo wojny, na których toczą się obrady 
w sprawie ponownego utworzenia armji 
greckiej.

Ostatnie orędzie Fuhrera 
Wywołało w łap oni silne echo.

Tokio, 16 listopada. Dziennik „Asahi 
Szimbun" pisze, że w swej proklamacji do 
narodu niemieckiego potwierdził znów A- 
dolf Hitler z całym naciskiem, że cele wo
jenne Niemiec w walce obecnej polegają na 
tern. aby wojnę przeciwko bolszewizmowi 
prowaidzić aż do definitywnego jego zni
szczenia.

Z proklamacji jego wynika zupełnie ja 
sno, że losy Ni miee i wogóle całej Euro
py zależne są obecnie od wyniku tej wal
ki przeciwko holszowizmowi Następnie 
„Asahi Szimbun"-wywodzi dalej, że Wiel
ka .Brytanja i Stany Zjednoczone Ameryki 
Północnej zdążają jedynie, do panowania 
nnd całym światem również i w przyszło
ści. Oznacza to inncini słowami, że ani A- 
meryka, ani też Wielka B rytanja nie są 
w stanie brać udziału w odbudowie porząd
ku europejskiego. Z tej tn przyczyny Niem
cy walczą na śmierć i życie przeciwko bol
szewizmowi. W ten też sposób wytłumaczyć 
sobie można, że rozprawa pomiędzy Niem
cami a Unją Sowiecką doszła do_ tak nie
słychanego nasilenia. Świat stoi obecnie

u progu szybko rozgrywających się wy
padków.

Również i w Azji Wschodniej rozwój wy
padków nastąpił w ualszym ciągu w sposób 
burzliwy, podczas gdy wszelkie narody eu
ropejskie uwikladne są w zażartej walce
0 ukształtowanie nowego życia. Wszystko 
to, co rozgrywa się obecnie na wschodzie
1 na zachodzie, przekracza znacznie stary 
porządek świata, jakim  go sobie wyobraża 
Wielka B rytanja oraz Stany Zjednoczone.

Prem jer Burmy w Tokio.
Tokio. 16 listopada. Dr Ba Maw, ff1 .w*, 

państwa burmańsklego, przybył we środę 
do Tokio.

W jego towarzystwie znajdowali się mi
nister kooperacji A Tum Aung oraz do
radca japoński przy rządzie burmańskim 
Kitazawa. Według oświadczenia biura in
formacyjnego dr. Ba Maw omówił podczas 
swego pobytu sprawy wspólnego prowa
dzenia wojuy z ezolowemi osobistościami 
gabinet a japońskiego.

Japonia ui drodze hu wyżynom.
Gdy w  r .  1854 flo ta  am erykańska  w ym usiła 

o tw arcie  po rtó w  jap o ń sk ich  dla hand lu  zag ran i
cznego -— wów czas zrozum iano  w Japonji, iż 
trw an ie  w bezruchu  doprow adzi jedynie do sta 
n ia  się  łupem  m ocarstw  zachodnich.

Od tego czasu mężowie, kieruja.cy naw ą p a ń 
stw ow ą w Ja p o n ji zrozum ieli, iż na razie trzeba 
ograniczyć się do w yrów nauia  różnic, jak ie  za
chodzą m iędzy postępem , k tó ry  poczynił zachód, 
a zan iedban iem  od wieków. Rozpoczęto o lbrzy
m ią pracę, zaprzęgnięto  do niej caty naród  i 
dzięki karności i dyscyplinie, o p iera jącej się na 
starodaw nych  cnotach  n arodu  japońskiego, do
prow adzone w ciągu la t 50-ciu do tego, iż Ja- 
pon ja  sta ła  się państw em , k tóre  poczęło już  
w chodzić w konste lacje  polityczne.

Ja p c n ja  um iejętn ie  w ykorzystyw ała śc ie ra ją 
ce się in teresy  mocarstw- zachodnich  na W scho
dzie. Nie om inęła żadnej nad arza jące j się oko
liczności, aby nie w ykorzystać je j na swą stronę. 
I tak  W la tach  1894 /95  stacza zw ycięską w atkę 
ze strupieszałem i (Tumami, zab iera jąc  im  F o r
mozę i na tychm iast kolonizuje ją. To była 
pierw sza próba sił Jap o n ji, w stępującej na a re 
nę m iędzynarodow ą. W  owym czasie św iat po 
dziw iał organizację, w aleczność oraz nadzwy
cza jną  um iejętność Jap o n ji przysw ojenia sobie 
najnow ocześniejszych zdobyczy technicznych. Ja- 
pon ja  s ta je  się m ocarstw em . W r  1902 zaw iera 
sojusz z Anglją. L ata lOOJ-ó przynoszą Ja p o n ji 
zw ycięską w ojnę z ca rsk ą  Rosją. Spraw ozdaw cy 
w ojenni z terenu  w alk japońsko-rosy jsk ich  no- 
tn ją  ciekaw e fak ty , gdy walki toczą się m iędzy 
jed n ą  k o m p an ją  rosy jską  i jedną kom pan ją  ja 
p ońską  zwycięzcam i są Rosjanie, gdy ścierają  
się dwa ba ta ljo n y  — walka jest n ierozstrzygnię
ta, n a tom iast podczas walk między dwom a pu ł
kam i, zwycięstwo jest zawsze po stronie jap o ń 
skiej, fizycznej sile żołnierza rosyjskiego prze
ciw staw ił sztab jap ońsk i przy operow aniu  więk- 
szemi m asam i żołnierza lepszą tak tykę  i stra- 
tegję. W ynikiem  tej w ojny było opanow anie Ko
rei i p o rtu  A rtura, Zwycięstwem  nad Rosją za
jęła  Ja p c n ja  jedno  z p ierw szych m iejsc m iędzy 
potęgam i św iata »

W ielka w ojna św iatow a podnosi jeszcze w ię
cej znaczenie Jap o n ji, przyczem  sta je  się ona 
czynnikiem  decydującym  w kw esljach  az ja ty c 
kich, uzyskuje m andat nad arch ipelagam i wysp 
M arjanów , K arolinów  i M arszala. W  roku  
1931/33 obsadza M andżurję, stw arzająd  państw o 
pod nazw ą M andżukuo.

To nie szybkie, ale błyskaw iczne p rzeksz ta ł
cenie się Jap o n ji w potężne m ocarstw o usiłow a
ły Anglja i USA zapom ocą Ligi N arodów ogra
niczyć, by zaham ow ać je j dalszy rozw ój Atoli^ 
Jap o n ja  św iadom a sw ej potęgi, a z drugiej s tro 
ny  przypatrzyw szy się dobrze b iałym  i p odpa
trzywszy- ich słabe strony, trzasnę ła  drzw iam i w 
pałacu  genewskim , u zn ając  tem  sam em , iż da l
sze tam  przebyw anie, to niety lko  s tra ta  p ien ią
dza, a le  i czasu, gdyż przejrzaw szy całą grę 
mocarstw- zachodnich, niczego już  więcej od nich 
nie po trzebow ała  się  uczyć.

O puszczając Ligę Narodów , t  jeszcze w ięk- 
szem  natężeniem  p rzystąp iła  do p racy  Pow ięk
szyła sw ą flo tę  hand low ą do potężnych rozm ia
rów, rozbudow ała  m ary n ark ę  w ojenną, poczęła 
przez rozbudow yw anie  o lbrzym iego przem ysłu 
w ojennego w ykorzystyw ać bogactw a n a tua lne  w 
M andżukuo, jak  i Korei.

Po tęga Jap o n ji o p iera  -się na dw u m ocnych 
podstaw ach  — pierw sza to, iż Jap o n ja  jest n a ro 
dem  azja ty ck im ,ze  wszystkiem i dobrem i i ztemi 
cecham i ludu m ongolskiego narodu , k tó ry  ma 
za sobą tysiąclecia rozw oju  i tradycji, jest n a 
rodem  ekskluzyw nym , ufnym  jedynie  w swe si
ły, jedynym  narodem  na kuli ziem skiej, k tó ry  
p o tra fił tak  się u rządzić, iż nik t z innych n a ro 
dów  nie p o trafił uzyskać w Jap o n ji ani p raw a 
stałego pobytu, ani osiedlenia się, jest pod tym  
względem  herm etyczn ie  Zam knięty dla obcych 
wpływów.

D rugą podstaw ą siły Ja p o n ji jest to, że n a ró d  
jap ońsk i iden tyfiku je  swój byt z istn ieniem  p ań 
stw a, niem a tam  różnicy  m iędzy rządem , a n a 
rodem  nie istn ie ją  rządzeni i rządzący, jest ty l
ko jedna  m asa, poruszajca  się w tak t państw a. 
Do tego dołączają  się niepospolite  zalety n a ro d u  
japońskiego, jak  nadzw yczajna pracow itość, p o 
łączona z w ielką cierpliw ością i w ytrw ałością, 
n iesłychana pogarda życia, o ile chodzi o  o fia ro 
w anie gc na usługi pgństw a. Bezwzględny po
słuch i dyscyplina dla idei państw ow ej. Kult dla 
panującego, k tó ry  jes t w czony, jak  hóg z je 
d nej strony, a z d rug ie j stro n y  jak o  w yraziciel 
i p rzedstaw icie l jednej w ielk ie j rodziny, jak% 
stanow i Jap o n ja .

P rz y p a tru jąc  się  tem u rozm achow i Ja p o n ji t 
obecnie p row adzonej przez n ią  wojnie, m ożem y 
użyć porów nania  je j z R zym ianam i w dobie wo
jen  punickich . K artag ina  Wyia potężna i bardzo  
zasobna w kap ita ły , m iata jednego z na jgen ja l- 
niejszych wodzów św iata H annibala  — ale b ra 
kło je j cnót obywatela' rzym skiego — i w końcu 
cnoty  ohyw atela rzym skiego zwyciężyły potężne 
zasoby pieniężne.

(A. I.).
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W  Holandji rozgorzała nowa wielka bitwa.
W  rejonie Budapesztu bolszewicy kontynuuję swe ataki celem prze- 
łamania. -  Na pozostałym froncie wschodnim nieznaczna działal

ność bojowa. — Wzmożony ogień dałekonośny na Londyn.
Serlin, 1(5 listopada. Naczelna Komanda 

Niemieckich alł Zbrc.inych komunikuje i 
głównej kwatery Fłihrera w dniu 15 listo
pada:

Anglicy przystąpili wczoraj do oczekiwa
nego ataku w rejomb na północny r.*>h4il 
od Holniond F eygotowania Ich w tym i ■ 
lu obserwowaliśmy już od dłuższego czai u 
i ostrzeliwaliśmy. Na szerokim frondę roz
gorzały gwałtowne walki.

Na pc.udnle od Dfedenhofen nasi grena- 
djerzy rozbili eałkoi łcis nieprzyjacielski 
przyczółek mostowy i wzięli do niewali 
Irllkusert jeńców. Pod Gravelo«e, Jak j 
po obu stronach rzeki Seille prowadzą oni 
gwałtowne walki obronne. Niomiecklo for
uje\ pancerna udaremniły ponowne pró

by okrążenia przez pieprzyJr.cięla na «  
ezarzo pomiędzy rzeką NI od a MBrewiłgon. 
Zniszczono 22 czołgi półnoeno-amerykań- 
skie.

Pomimo uporczywej obrony ze strony na
szych wojsk p« fcvjnych przeciwnik zd lał 
zykać na terenie podczae ponownych »t“* 
ków pomiędzy Kanałem Ber -M am a a 
Sąccarat Po obu stronach górnego biegu 
r tkl Doubs nieprzyjaciel rozpoczął znowu 
swe ataki na zachód od Monibollard. Na
wiązały sit l f iy t m  gwałtowno wałki 
zycyjne. Nsur- twierdza I punkty oparcia 
na zachodzie raportują nadal walką artyle
ryjską działalność oddziałów wypado-

Obszar miasta Londynu I r«Jon_ Antwer- 
pji były ponownie celem wzmocnionego o- 
ąnfa dalekonośnego.

-V środkowych Włjszech grenadjerzy na- 
•i odpirll przed nowtmi stanowiskami kon
tynuowana ataki brytyjski* pomiędzy Mo* 
bgliai i I Romagną na północny weih i  
oo Forll. , . . ■ . ,

Pomimo niepogody I znacznych trudności 
terenowych nasza ruchy marszowe preeble- 
gają zgodnie z przewidywaniem na Banca- 
n ie l na obszarze pogranicznym fińsko-nor- 
weskim. Pod oułoną ciężkich brytyjskich 
sił marynarki wojenne] nieprzyjaciel usiło
wał ponownie wylądownć na wyspie Mi
los, irchlprlagu tgejśklego. Dzielna zało
ga odrzut Ma go znowu z powiatem.

W reionle na wschód od Budapesztu hol-

Niepokój Londynu z powodu 
sowiecko-irańskjego konfliktu.
iltokholm, 16 listopada. Konflikt sowi śę 

ko-irański nadal nioptkoi oplnją publiczną 
Anglji. Wydaja aią przytam, żo rząd lon
dyński zachowa w dalszym ciągu stanowi- 
■ ko wstrzemięźliwo.

P rojek t posła P rice w labie Gmin, aby 
ugwński m inister 6praw a igrai icznych 
taral sio oplem usunięcia tarć doprowa- 
Izić do zawarcia układu pomiędzy Iranem, 
Yiclką B rytanją, S tananr Zjednoczonemi i 
Związkiem Sowieckim co do roadzatn  
irz ̂ sztych koncesyj naftowych, został roa- 
brzygnięty wymijająco przez m inistra s ta 
ra Ryszarda Law. M inister oświadczył — 
ak podaje aj? wiej a Routera — że obszary, 
ta krótych brytyjskie i amerykańskie spoi
li paftowe s ta ra ją  się o ko^cosie nie po
zywają e k  fc te.o i terenami, któremi ratę- 

eauje eię Rosja Sowiecka. Wobec >go_ nie 
łowinny powstać jakiekolwiek k-onrtikty 
,e Ż w irk iem  Sowieckim w danej spraw o, 
dimieter Law sta ra ł się uspokoić Izbą 
taw iającą dalsze zapytania, zapewniając 
e istniejące koncesje naftowe Anglji w 
loludniewym lian ie  są  di ago ternu; iowe i 
ue może j n  zaszkodzić wydanie kiowyrń 
lonceeyj.

Aresztowania w Teł-Aviwie.
Sztokholm, 16 listopada. Radjo londyńsk e 

donosi, że policja palestyńska w Tel-Avi- 
ere. Hąifie i Jerozolimie aresztowała 20 
osób, na których ciąży podejrzenie, żepozn- 
b ta wały one w łączności z  uioidercanii lor
da Mnyne.

ssewfcy prowadzili nadal na szerokim 
froncie ataki przełamujące znacznen . siła
mi piechoty I rzołgór*. W waice z czołgami 
I grenadjeraml, trwają /m l na stanowisku 

baróro ciężkim ogniu, nią zdołali osią
gnąć decyduj j e g o  zysku terenowego. Nj 
pt zcztgóinych miej cach włamania za-
mkn'eta znowu front w toku pełnych roz
machu przeciwnatarć. Przy rozjaśniającej 
sią pogodzie bolszewicy doki naii na połud
nie od Ungyar licznych ataków w sile do 
pułku, "intlmo silnego wsparcia artyVrją 
t samolotami bliskiego wsparcia rozbito ich 
przed nasze ml stanowiskami, zniszczono 
przytem 2» r a i  Tt sowieckich. Na pozosta
łym froncie wschodnim nie doszło do więk
szych walk.

Bezskuteczna próba angielskiego 
desantu na wyspie Milos.

Berlin, 16 listopada. Na tfmat brytyjskiej 
próby wylądowania na wyspie Milos poda
ją następująco szczegóły-

Form acja ękrętów brytyjskich, która 
zbliżyła sic do w..ispy Milos aa odległość 
2ó kilometrów, składała sic z jednego cięż
kiego krążownika, jednego lotniskowca i 
trzech kontr torpedowcu w. Pewna baterja 
m arynarki ni: t mice ki ej ostrzelała w godzi
nach południowych dnia 14 listopada br. 
zbliżające sic do lądu kop tr  torped o wce _ i 
zmusiła je do zawrócenia. Równocześnie 
buterje niemieckie znajdowały sic pod 
obstrzałem angielskiej arty lerji okrętowej. 
Anglicy wylądowali w pobliżu Przylądka 
P-aJi na , południowym zachodssie wyspy. 
Kontrtnrpedowce ostrzel wały przylądek, 
poozem wojska angielskie zaatakowały z 
trzech stron pewną pozycje niemiecką pod 
osłoną granatników i ostrzału artyb .rji o- 
krętowej. Załoga , wyspy odparła atak.

Aljanci potwierdzają postępy ofensywy 
japońskiej w  Chinach.

Sztokholm, 16 listopada. „Daily T*l* 
gnaph" pisze w komentarzu na temat po
ważnego pogorszenia sią sytuacji na ł ror 
sla ehfńsk m, ł t  aljanci muszą toraz przy
znać'fakt, l i  ofensywa japońska przyniosła 
p Iny sukces.

Mówiąc słowami adm irała Nimdza, suk
ces ten odbije sic ..niesłychanie niekorzyst
nie" na- prayszlych operacjach alianckich.

Londyński „Daily Telbgraph" piisae na 
temat ofensywy japońskiej w południo
wych Chinach, k tóra pozbawiła już Amery
kanów wszystkich punktów oparcia lot
nictwa: „Aljanci muszą wkoneu zrozumieć, 
ze znaleźli w Japoinji nieprzyjaciela o wiel
kiej wojskowej sile przebojowej, klórego 
nie wolno niedoceniać. Ostatnie sukcesy 
Japonji w Chi iw h stwierdzają aż nadto 
wyraźnie, że będziemy musieli dosmać je
szcze niejednych ciężkich ciosów, zanim be- 
dtziemy mogli uważać, że nasze drogi do
wozowe w rejonie Wielkiej Azji Wschod
niej są zarewn'ione“. Dziennik angielski od
rzuca ostro oski rżenia amerykańskie prze. 
ciwko reżimowi Czungkingu, który Amery
kanie obwiniają o stratą nieocenionych lo t  
nUk m Chinach południowych Czangkai- 
czek mógł popełnić pewne biedy i pomylić 
się co do niejednego, spodziewano sic jed
nak od niego, że zdoła wysila wić nowocze-, 
sną aim ję równą Japończykom znaczyło

to samo, co nie rozumieć rzeczywistego
stanu rzeczy. „Musimy dobrowolnie u- 
ziuać — piszi „Daily Telcgraph" — że ofea 
6vwa japońska w południowych Chinach 
przyniosła pełny sukces, Lotuieka am ery
kańskie stracono".

Amerykański* bomby uszkodziły 
rezydencję arcybiskupa Filipin.
Sztokholm 16 listojada. Podczas nalotów 

amerykańskich na Manilę w dniu 14 listo
pada br., o których już zakomunikowano, 
aparaty nieprzyjacielskie steroryzow„ly 
przedewszystkiem ludność cywilną. Ulice 
ostrzeliwano z karabinów maszynowych i 
zrzucono granaty  ręczne w locie zniżonym. 
M. in. uszkodzono również rezydencję a r
cybiskupa katolickiego Fiiiipin.

Wprowadzenie na urzęd 
następcy Wrngczingweja.

Nankiti 16 listopada. Na na-Uwycaaji:em 
posiedzeniu centralnego komitetu_ _wyko- 
nawcEego Kuomintaugu w Nankinie, za- 
stCil>ea przewodni^izącego Chemkangpo 
wprowadził oficjalnie wiceprzewodniczące
go komitetu na swój urząd, opróżniony 
wskutek śmierci Wangceiingwąja.

Tureckie lotniska pod kontrolą aljantów
LIzbens, 16 listopada. Wed. ig wiadomo

ści : udanych przez OFI z Waszyngtonu, 
tolegocja tursek. n. konfe.*ncJi hriwdlo. 
w«J w Ryo oświadczyła, że kilka tureckich 
bas lotniczych znajduj* eią nraktyeznle pod 
*■ mt olą oljancką.

Jak  podaje agencja Rcuiera z Aten. o- 
wiajmiono tam, że Tnrcja zaiv iadomila 
już przed trzema miesiącami rzad pr«*mf«ra 
greckiego Papandreu, że nie posiada żau- 
nyoh terytorialnych ambiovi .w stosunku do 
jakiejkolwiek części Dodekauerzu.

Partyzanci w Grecji, 
będę bezwarunkowo rozbrojeń*.

Genewa 16 l is to p a d a . Uzbrojone grupy 
partyzantów KMnunistyoznyrh przysparza
ją wiele kłopotu premjorowi greckiemu 
Papandreau.

W mowie, kt i-a  wygłosił on — jak  pp- 
daje agctucja Reutera — w Atenach we 
wtorek Papandreu przypomniał poprze
dnią zapowiedź i slwierny.il, żo nleznjlen- 
nem posłanowiwilem rządu ]e>t rozwiązać 
w dniu 16 grudnia wszystkie o Jdziały par
tyzanckie. Zadania bowiem obrony praw

m aterialnych i moralnych ludności gre
ckiej przypada jedynie pańsitwu.

Ftosunki pomiędzy Bułgarję 
i Grecję zaostrzaję się.

Berno, 16 listopada. Ze sprawozdani:- lon- 
dyńskiopo gazety szwajcarskiej „Tat* wy
nika, żo polemika, prowodzora przez Gre
ków przeciwko BułgarJI, przybiera w dal
szym ciągu na gwałtowności.

Według wiadomości i tego źródła, sze
ściu ministrów greckich uodało sic do dj 
m isji wobec .premjera Papandreu, ponieważ 
uzasadnione domagania greckie nic zosta
ły uwzględnione w warunkach zav icsao-na 
broni z Bulgarją. Papandreu nio przyjął 
jednakowoż dymisji. Edenowi również — 
jak podaje się nastoimie — przyszło z  wiel
ką trudnością podczas wizyty w .N tcnach 
wyjaśnienie r/ądow i greckiemu, iż na.raz.ie 
greckie żądania tery to ijalne i odszkodo
wawcze nio mogły być zaiujnszczene w ugo
dzie o zawieszenie bron,i z Bułgarią. Dopie
ro później przy uregulowaniu sprawy bę- 
dzio można tein się "zająć. Nastroje w Gre
cji skierowane są jak najwyraźniej prze
ciwko Bułgarii-

De Ganlle zaprosił Stalina.
Sztokhe3m, 16 listopada. . ik ped .Je wia

domość zamieszczona w ,-Stockholms Tld- 
nlngen" iły G uli* ząprosił Stalina na wi
zyt. do R .lyża « ezem mawl się w kołach 
francuskich w Londynie.

(hlipowiedź od Stalina je-sczóze nie nadc- 
ozła. uważa się jodaiakowoż. żo jjes;t nie- 
'prawdopodobneom. aliy Stalin przyjął to 
Eaproszenie. Stalin, jak wiadomo, odmó
wił już propozycji odwiedzenia „Anglji i 
Ameryki", powołując rie  na nawał pracy.

Francji i Anglji wobec Hisapainju. generała 
Franco.

Fakt ten powitano w Londynie z tem 
większ^jn ze Jowoleniem, ponieważ dotych
czas odnosiło się wrażenie, że "Jaśnie za
gadnienie hiszpańskie- mogłoby dac powód 
do różnic zdań pomiędzy Paryżem i Lon
dynem.

Am erykańska rozgłośnia radjowa 
na wieży Eiffla.

Berno, 16 listopada. Jak podaje „Exehf n- 
ge Telcgrapb" z Pt.ryia. r/.n,d de Gaullc‘a
oddal na pewien okres nznsu — zgodinie z 
uniowt pożyczkowo-dzie.rżawną — wieżę 
Eiffla Stanom ZiednocEonyni, celem utwo- 
rzemia tam  stacji rathmwej.

Po konferencji w Paryżu.

£ b z t s o ó i  'n i e m i

Berno, 16 listopada. Angielska agencja 
„Eschange" donosi % Londynu: Ze strony
d ypl oma tycznej zwracają uwagę. - że w 
przebiegu konfen"ncji pomiędzy dc uaulte, 
Churchdlem i Edenem uzjąkano także zu- 
■pelne peroaumienie w aprawie sastaw,<n a

Syn Bjomsona atakuje 
ex-króla Norwegji.

Oslo. 16 listopada. W piśmie, ^kierowa* 
nem do redakcji dziennika „Atftsnposten 
najstarszy syn poety B jfrntJirnf BJóoi* 
sfina, Erling BJórnsSn, piątnuje zdrad*l»* 
ckio stanowisko byłego króla Haakona.

W czasie kiedy macki potwora botez®  ̂
wickiego wpity się w ziemię norweską J 
podczas gdy likwidiue się calemi szeregami 
obywatelPnorwcs-kich n i^alcm  w kark, za
pomniał się Haakon tak dalce, że posuną* 
się aż do złożenia podziękowania za pp* 
pełnienie tych gwałtów. Bjurnsón w jraza 
w zakończeniu eilna swą wiarę w sprawm* 
d lw e zwycięstwo ducha narodowego. OzyB 
wiony tym duchem, cnroniacym kult 
każdy Norvredceyk może tylko dziękować 
Niemcom za to, że strzegą one granic Nor* 
wegji.

Żydowska brygi raa we Vt/łoszech.
Medjolan, 16 listojiada. Według zezn ań  

Anglików, wziętych do niewoli nn froncie 
włoskim, z Palestyny miała przybyć de 
Włoch żydowska brygada.

Jeńcy Anglicy nie wierzą jednak, aby ży« 
dz: zostali użyci do akcji na froncie. Ap' 
glicy oświadczają, że żydzj wykręcają się 
od służby frontowej, gdzie tylko mogą. aby 
angielscy żołnierze wyciągali dla nich k a
sztany z ogńip.

Sztokholm, 16 listopada. Włocn’' znojdu* 
Ją sią na drodze no maiksizmu, tak donosi 
dzisnnlk „Aftontidnlngen" z Rzymu.

Tendencji tej nie jest w starie  opanować 
obecny rząd Bouomi ego, ponieważ nio po
siada |joparcia większości narodu. Kurii 
komunistyczno-socjalistyczny opanuje sy
tuację polityczną. Na temat celów politycz
nych partji siicjalistycznej Włóch wyrazi* 
się jeden z czołowych socjalistów włoskich, 
że rozbicie wszelkiego poważniejszego ka
pitalizmu przemysłowego, finanso wego i 
rolniczego, będącego ośrodkiem sil, pono
szących bezpośrednią odfiowierlziainość za 
reakcyjne tendencje faszyzmu, jest bezwa
runkowo i absolutnie konieczne. P artja  ko
munistyczna i'socjalistyczna są przekona
n e — jak  pisze „Aftontidningen" — że repu
blikę socjalistyczną musi się wprowadzić 
nietylko we Włoszech, ale także w sąsie
dnich krajach zachodnio-europoiskich.
Partja ksfumlstyczna, licząca 200JMI0 zapi
sanych członków, etanowi najsilniejszą je
dnolitą grup* w* Włoszech. Posiada ona re
wolucyjny program  polityczny, dostosowa
ny do obecnej sytuacji z jej glodującemi 1 
poduieconewi mii.oaowemi masami, chwy- 
tapącemi się każdego żdżbla. Masy włoskie 
wiozą pozatem za plecami part.i.i komuni
stycznej potęgę i siłę Związku Sowieckie
go.

Komuniści atakuję 
wojska an io- arr rykań kle.

Modjolan, 16 listopada. Według aoznan 
członków band, którzy w czasie nleuslai 
nych akcył oczyszczających dostali sią da 
niewoli ni .oleckiej, batdy komunistyczna 
«so Włoszr przygotowują obenio p aw i,-- 
nio przeciwko monarchii, karabinierom I 
anglo-a mery kańskim mocarstwom okupa
cyjnym.

Bandy florenckie rekrutują się po naj
większej części z komunistów i noszą bol- 
szowickic oznaki sierpa i młota. W nildścia 
tern. jak  słychać dalej, znajduje się komu* 
nistycany komitet, a ponadto p a rtja  komu- 
niistyci7no-liboralno-socjalistyC2ma z prze
wagą komunistów.

Sprawcy zamachu na lorda 
Moyne podali twe nazwiska.

Gener a, 16 listopada. Według wiadomo- 
id , pocił'drącej z łtrydyjsklej agencji tele
graficznej Reutera, wykazało slą na if i l  
stawia dochodzeń, is  dwaj młoftzi źydrl, 
którzy dokonali mordefttwa na osobie lor
da Moyne, pndnll fałeryws nazwieka.

Właściwe ich nazwiska h rz tn ią< Aliabił 
Hakim, lat ‘2'>, pochodzący z H ąify ora* 
Efraim  Ben Zurc. lat 23. pochodzący z Tel 
Aviw. Obaj oni przybyli oddzkdnie do L- 
gintu i nie znali <dę osobiści©, zanim zja
wili sic w Kairze, zapoznanie się ich z sobę 
nasteoiło dopiero — wctkiig wiadomości 
prasy lokalnej — na podstawie rozkazów, 
otrzymanych w kopertach zapie wetowa
nych. Dziennik' donoszą, i© występowali 
oni w przebraniu żołuierskiem i byli zao
patrzeni w falezowane dokumenty wojsko
we, przy pomocy których udało im sią 
przejść przez granicę. Przypuszcza Się, rżę 
broń oraz, m aterjaly wybuchów© otrzymali 
przy pomocy nspółspiskoFeów aposobeń* 
tajnym w Kairze.

Masowe aresztowania w Rumunji
Berno 16 listopada. Amerykańska agen

cja prasewa „United Presa1' donos) x Bu
karesztu, że w tempie przytpirozonem do
konuje sie arssztowai; matowych pomię
dzy człokami Gwardji 2 il .■ ej w stolicy 
rumuńikisj oraz na prowincji.

Liczbę aresztowanych ocenia ele na oko 
ło 4.000 osób. Pomlnlzy aresztówjnoml 
znajduje sio podsbno 320 osób ze sfor inte
ligencji.

Sztokholm, 16 l i s t o p a d a .  W > luaołitioniu 
znanogo donioelenla agencji „TASS“ o 
niepokojach w Kon*i_rizy, komunikuje a- 
boenie agencja •mglofaka «Rxah*ngo T*ł#

graph" z Pukaresztu, żo komuplita wybrr> 
nyn.“ na burmistrza Konstaiuy był adwo
kat dr, totlcr.

OAtatnia rewolta w Konstancy i podo
bno incydenty w innych m iastach ora® 
gminacn rumuńskich doprowadziły do ta
kiego chaosu, że' Sauatoscu nie czul się n» 
-ulach ©prnstać eyt,nacji i był z ran io n y  
przelcsztateić swój rząd, zwiaezcza, że jrgo 
gabinet także w innych dziedzinach mia*

■ stałe tarcia z Moskwą. Obecnie należy w /- 
Jtekać, pisze „EzchaTigc". czy nowy gabi
net wtftzjrw-iśęio zdoła pozyslhć centrkę 
en  w ła lią  i au torytet



„GONIEC KRAKOWSKI** Nr. 270. Piątek 17 listopada 1914. 8

KRONIKA
LISTOPAD

16
Czwartek

Dzik MB Oetrobr. 
Ju tro : Sełomei

Dziś obowiązuje tarłem- 
nienle od g. 17A5 do M l

Przyjęcie delegacji polskich rolników
podczas uroczystości dożynek na Zamku krakowskim.

Ofiąry dla uchodźców 
z W arszawy.

Mł t r t c z  schodźcie t  W arsuw; zloioso:
r. Orlowik*, Kraków, w Imienia swoich dzieci, pracujących 

O Niemczech, kwotą 150 zl. (stn piędziesiąt złotych).
Zaolei awiarow aa tciuatą śj Jerzego Wysockiego, kole- 

laski 1 koledzy h.urow., kwot; 570 ej. (pięćsit siedemdziesiąt 
ztotych).

A1 . o i w t k r  o gtma Im. iw. yacka w (rękaw a a r .  ip m
zamiast kwiatów w dn. imienia dla wychowawcy prof. Teo
dora BlrzyAsklego przekazali MO zl. .a .zecz pomocy uchodt- 
com a Wdtszawy. Koledzy, którzy me nllell możności wziąć 
ud ziała w tej .kcji, proeeeai są a dalsze wpłaty datków do 
Redakcji pod hasłem. wyżej.

Wszelkie ofiary, 'kladane przez firmy oraz osoby prywatna, 
Radakełe „Oeóta krakawsklef-c g n y jo n jt  cedziewris ad pe- 
Iziiip I— tg | ad 10—-10.

Z akaz chodzenia po W arszawie. 
Wstrzymani* wydawania pm p u itik ,

f Z dniem 14 listopada 1944 roku, wiedze poli
cy jn e  ok egu w irszaw ska go wstrzym ały wyda
w anie przepustek do W arszawy.

W  zw iązku z pow yźszem  osobom  cyw ilnym  
Kąbrazó* gig Wchodzić nn  te r e n  m iast. P róby  
p rz ek ra cz an ia  te ren u  w brew  pow yższem u zaka- 
eow i będą likw idow ane przez użycie b ro n i p a l
n e j.

Teatr krakowski znów czynny.
(m) Grono artystów  warszawskich znalazłszy  

p>ę po wypadkach w W arszawie na terenie Kra
kow a, utw orzyło Zrzesz,enie Aktorów Scen Pol- 
ajueb w  Starym  Teatrze i przystępuje do pracy,

I tak  ju£ pojutrze, tj. w sobotę dnia 18 bm. 
o godz. 17-tej zostanie przez niob w ystaw iony  
dram at T cdeysza Rittneru pt. „W małym dom ku“.

R ittnej —  to  poeta ty c ia  codziennego, pełen  
niedom ówień i m elancliolji, humoru i głębokiego

W barwnych strojach ludow ych ,-z  wieńcami i k o 
szami, w  k tórych  znajdują  »<> Jary dożynkowe,  
oczekuje delegacja ro ln ików polskich chwili  k iedy  
m a nastąpić wręczenie tykh d ' !rÓ!P Generalnemu  

Gubernatorów

I  znów minął rok wytężonej pracy pol
skiego rolmha. To, co y<n»’ai swą spracować 
ną dłonią na wiosnę; dziś zebrał z pola i za
pełnij płodami spichrze. Akcja zbierania 
plouuw zakończona została na terenie całe
go kraju. Przyszedł czas dożynek...

L znów, jak w roku ubiegłym, na Zamek 
Krakowski przybyły delegacje rolników ze 
wszystkich powiatów Gen Gub., aby wziąć 
udz>al, podobnie, jak  i w roku ubiegłym w

królowej Marysieńki, ołtarz św. Stanisława 
i szereg innyieh wartościowych i zabytko
wych dzieł sztuki i kultury.

Po zwiedzeniu Katedry, delegacja d o ż y n 
kowa udała się do komnat królewskich, 
gdzie powitał ją  Generalny Gubernator, dr. 
.Frank.

Popłynęła ludowa piosenka, wykonana 
przez kapelę przybraną w ludowe stroje 
krakowskie.

Po powitaniu przedstawicieli Rządu i 
Władz, Generalny Gubernator wysłuchał 
przemówienia kierownika Głównego Wy
działu Wyż\ wienia i Rolnictwa Naumanna, 
który w krótkich słowach scharakteryzował 
przegląd proc rolnych w br.. zaznaczając 
przy tern, żo i w rum roku .rolnicy General
nego Gubernatorstwa wykonali swój obo
wiązek bez zarzutu.

Po przemówieniu tein, zabrał glos Geme- 
rulny Gubernator, dziękując delegacji mię- 
rzy inuemi za przybycie ua Zamek oraz za 
przyniesienie zbiorów ich j>rac.

Podczas wi ęezani a darów przez poszcze
gólne delegacje, Generalny Gubernator roz
mawia! z każda delegacją regjoualną po ko
lei,_ interesując się życiem rolnika w tam 
tych stronach, zapytując o potrzeby i braki. 
Każdy dar ogląda! dr. Frank z zaciekawie
niem. podziwiał kunsztowne wprost wyko
nanie wieńoy, każdy szczegół wzbudzał w 
nim zachwy , zapytywał!, kto to zrobił, a 
gdy jakaś delegatka odpowiedziała z zaże
nowaniem, że to jej wtasue dzieło — Gene-

bernator dr. F rank poprosił wszystkich 
przedstawicieli władz oraz delegację rolni
ków na wspólne śniadanie. W milej atmo
sferze przy spożywaniu posiłku, dr. Frank, 
dyskutował z poszczególnymi delegatami, 
odpowiadając na wszystkie pytania, jak .e 
mu zadawano. Widziało go się 1o przy_ jed
nym, to prz; drugim stole w ożywionej dy
skusji z wieśniaczkami i chłopami, którzy 
jako delegacja rolników polskich przybyli 
w dniu 14 listopada n'a Zamek. Dr. F ranka 
interesowało specjaluie życie polskiego rol
nika na jego ziemi, zapytywał więc O 
wszystko, co z życiem tein jest związane.

Dłużej zatrzymał się w rozmowie z pe
wną wieśni aozką z pod Opoczna (pow. To
maszowi, która, jaK się okazuje, pieiwszy 
raz jechała koleją i pierwszy raz widziała 
Kraków. Zachwycona starym  grodem k ra
kowskim. jmrlziekewala Generalnemu Gu
bernatorowi za udostępnienie jej i wszyst
kim obecnym delegatom zwiedzenia Zaiiiru 
Królewskiego, twierdząc, że wizy tę tę dłu
go będzie miała, w pamięci.

Z ado.ścią przyjęli wszyscy delegaci upo
minki, jakie przygotowane zostały dla nich 
staraniem  dr. Franka. Dziękując za nie Ge
neralnemu Gilbciruatorowi, rolnicy zapew
nili Gospodarza, że praca ie'h będzie zawsze 
taką, jaką była dotychczas, że zoslaną wier
ni swej ziemi, która pozwala im żyć.

Gdy przyjdzie wiosna, oracz polski z n ó w  
zaprzęgnie konia do pługa i poprzecina je
go lemieszem czarną ziemię, aby w bruzdy

smutku: (fztuka jego powinna najlepiej przemówić } ir a d y c y ju e m  ś w ię c ie  d o z y n k o w e m  uit Z um - 
do 6erc krakowskiej publiczności. Problem czło- ku . D z ie d z iń c e m  W a w e lsk im  p r z esze d ł ónr-

w n y  o r sz a k  w  r e g io n a ln y c h  s tr o ja c h ,
do 6frc krakowskiej publiczn-iśel. Problem czło
w ieka, którego sum ienie szuka prawdziwego' ją 
dra moralności czy  spraw iedliwości ipnej od co
dziennej, powszechnej, obnoszonej i rozgada
nej — pędzie zaw sze aktualny, czy  to w prowir 
cionałpym  małym domku, ery to  w g n a  nu w iel
k iego  miasta.

R eżyserow ać ztuk% będzie Stanisław a Perza
now ska, a udział w przedstawieniu w^zmą: Cho
dakowska Jaraczówna, Plucińska, D aniłłowiez, 
Porębska, Zygmunt Chm ielewski, L iedtke, Sza- 
law ski, Grolicki, Jankow ski, Jaw orski i Kasaow- 
eki.

 .

Z l e c e n i a

dla rzem iosła metalowego w GG.
'Jak paro kom unikuje Związek Cechćw Rze

m iosła Metalowe w Krakowie, jest on w m ożno
śc i zaopatrzyć wszelkie przedsiębiorstwa rzem io
sła  m etalowego w GG., onpow.ednio dt icb urzą
dzeń i zdolności wytwórczej w  zlecenia.

Ceny robocze, określone dla poszczególnych  
Kiercu uważać można jako korzystne. W  związ
ku a pizyjęciem  tych zleceń przez rzem iosło —  
poszczególne warsztaty otrzym ywać będą dodat
kow e przydziały żywnościowe.

Uprasza się zatem wszyrtkie przedsiębiorstwa 
rzem iosła m etalowego e powiadom ienie wyżej 
wym ienionego związku, jakie roboty i dla jakich  
rleceniodaw ców  wykonuje się  obecnie, jakie ma- 
izyuy i urządzenia stają do dyspozycji dla pod
jęcia now ych złoceń.

X ię
zabrakło przedstawicieli Sochawtewskiego, 
łowickiego, krakowskiego, piotrkowska go 
i tomaszowskiego Dziedzińcem Zamlnwym 
przeszedł kolorowy korowód rolników, nio- 
są‘-ych przepiękne wieńee upleeioue mister
nie ze zbożu, oraz cudne w bwej komjmzycji 
kosze dożynkowe — jako symbol wielkiego 
lw ięta rolniczego. Przynieśli płod\> które 
obrodziła polska ziemia, płody wyproduko
wane ręką polskiego rolnika i wieśuiaczki. 
Błyszczały w swej krasie wspaniałe ownte, 
pachniały kwiaty naszych łąŁ, ogrodów i 
jjóI. W podarunku Generalnemu Guberuato- 
rowL..

Po powitaniu delegacji dożynkowej pol
skich rolników, grupa delegatów udała się 
do krypty pod Wieżą Srebrnych Dzwonów, 
gdz’e oddf la

KoM prochom śp. Marszałka 
J. Piłsudskiego.

Pochyliły się czoła w powadze i skupieniu...
Delegacja mogła również dzięki zezwole

niu Generalnego Gubernatora zwiedzić K a
tedrę Wawelską, Groby Królewskie oraz 
sarkofagi dwóch wieszczów Narodu Pol
skiego — Adama Mickiewicza i Juljn-r.a Sło
wackiego, których doczesne szczątki kryją 
podziemia wawelskie. Wielu zabytków uit, 
eiety n i; można było dojrzeć, gdyż zabezpie
czono je przed ewentualuem zniszczeniem, 
okrywając je workami z piaskiem. Między 
innemi zabezpieczony został grobotriec Ta
deusza Kościuszki, Ks. J  Poniatowskiego,

Delegacja ro ln ików polskich nad tru m n ą  i. p. Mar szelka Józe fa  Piłsudskiego.

rąlny Gubernator wyraził jej specjalnó sło
wa uznania.

Z grupy delpgatójw dożynkowych wystą- 
pił jeden z cldojiów i w zwię/tych, a pro
stych słowach podziękował Generalnemu 
Gubernatorowi za zaproszenie nu Zamek,za 
pracę i opiekę wyłożoną przez wladize rolni
cze na terenie kraju. Opieka ta  dała rolni
ctwu niejedno doświadczenie, z korzyścią 
dla gospodarstwa.

Drugi delegat wyraził podziękowanie za 
udostępnienie odwiedzenia grobu śp M ar
szalka Piłsudskiego, którego szczątki są,ka
żdemu Polakowi drogie.

Ożywiona rozmowa z wieśniakami.
O rkiestra znów zagrała skocznego „K ra

kowiak,T\ a w międzyczasie Generalny Gu

jej posypać garść zboża, które wyrośnie pó
źniej bujnem morzem kłosów.

Posiejemy, e gdy Iłosy  spęcznieją i przej
dą w złotą barwę, zmielemy je  na cbleb!

Rozpoczęcie urzędowania 
przez Oddział Przemysłowy.

Ja k  nam ' Kom unikują, przeniesione z u licy P o 
tockiego 18 i K opernika 1 placówki służbow e urzę- 
Ju  gospodarczego przy staroście m iejskim  w K ra
kowie (Oddział Przem ysłowy) wznowiły urzędow a, 
nic w now ej siedzibie przy ul. D unajewskiego 5<4 
i p rzy jm ują  w dalszym  ciągu in te resan tów

P. ZETYNSKI.

M i ło ś ć  B e e łh o v e n a .
Szkic.

W  życiu każdfcga normalnego m ężczyzny ko
bieta odgrywała, o jg r y . a, a i będzie zapewne 
odgrywału dużą rolę. Zależy teraz, ery powo
duje się ona wyrachowaniem , ambicją, czy  m i
łością. Od łych uników zależą skutki. Rw- 
■względnie, każda stara się nas „obwiązać dooko 
la  m ałegc paluszka1*, byśm y słali się narzędziem  
jej planów, ambieyj. czy zamysłów, a  do tego, 
b y  m ężerym ą zawładnąć, ma kobieta *yłe spry
tnych podejść, że wkońcu e*lu awegc dopnie —  
i zawładnie nami.
i Urok i czar kobiety, jakim  m ężczyzna ulega, 
■wynika z jej walorów wewnętrznych i zewnętrz
nych. Cóż t  tego wynika? Miłość...

A z m iłości czego mężczyzna nie potrafi zdzia
łać  dia sw ej ukochanej?! Król srzeka się koro
ny, poeta wyśpiewa dla niej hym ny i sonety, 
malarz oczaruje nią świat cały, a m uzyk wygra 
na najczulszej strunie swego serca — całą sw o
ją duszę.

Miłość... Dziwne nczuciel Coc‘ail piołunu z 
niesam ow itą wprost rozkoszą słodyczy. Z niej 
rodzą się  w eniesłe ncrucia, zwątpienia, cynizm, 
dramat —  i to, czego tylko dusza zapragnie. 
Kto tego nie przeszedł, — przejść musi, konie
cznie mnsi. Będąc w  tym stanie, zwykle traci 
aię głowę i rozum. Jedynie genjusze znają g i t - 
nice w tern ucrueiu, no, ale to m nżi nie ich 
zasługa. Tu bowiem  odgrywa rolę aiła naprj.y- 
rodzopa, „iskra £soż»", posłannictwo wyż*:ę od 
m iłości.

U rokow i tek! cera uległ w ie lk i Beerthowem. Ocza-

Dudwm  "an lieetlwom

Towata 30 letniego L udw ika p iękna  Ju lja  itr. 
G uicciardi. Z nakom ity  już p ian ista  i znany kom 
pozy to r — ulega c za tu jące j uczennicy. O dtąd 
Todz.nue Brum u stęp u je  m ie jsca  W iedniow i,

Przyjęcia koncerty , sam  na sam  w czasie lekcji 
gry na fo rtep ian ie  — ogrom nie u łatw iały  zbli
żenie i sp rzy jały  rozw ojow i uczuć. B eelhoren  
w yw arł na swej m łodej uczennicy olbrzym ie 
w rażenie sw pją w irluozotyską grą oraz natchnio- 
nemi im prow izacjam i. R ozpłom ieniło s,ę m łode 
serce dziewczęcia, ale też i serce B eethovena za
jęło  się płom ieniem . N astąpiło  w yznanie w za
jem nej ntiłuści. O kres szczęśliwego, acz cichego 
narzeczeńslw a Z korespondencji B eethoven— hf. 
G uicciardi, w idzim y ogrom ną i w ybuchow ą 
w prost m iłość p ięknej uczennicy do uw ielb ia
nego przeć siebie „m aesłro". Ze stro n y  m istrza 
natom iast — m iłość to raczej spokojna , rozw a
żna. T o po jen ie  miłosne b j io  dla B eethovena 
natchnieniem , k tórego odoicie w idzim y w „So 
nacie księżycowej**. M iewał tak ie  chw ile p o d 
niecenia, „w k tó rych  zdaw ało mu się, że jed n ak  
m owa i język ludzki niczem  są jeszcze, gdy cho
dzi o dan ie  należytego w yrazu rozp iera jącym  
piersi uczuciom ". Mimo tej m iłości do p ięknej 
Iwabianki, czut w duszy tw órczej, i,t ona nie 
będzie jego żoną. O baw iał się, czy wyszedłszy 
za niego po trafi go zrozum ieć. Zdaw ało się Bee- 
lhovenow i rzeczą praw ie  niew ątpliw ą, iż w m ał
żeństw ie tem nie znalazłby szczęścia. Czut, że 
sztuka, ta druga kochanka, nie zawiedzie go n i
gdy, że życie jego n ie będzie slracone  dla :dca- 
łu, dla sztuki — jeśli się wyz,będzie m yśli o Ju lji, 
W ierzył, że Bóg pow ołał go do czegoś w yższtgo 
i wznioślejszego, aniżeli do m ieszczańskiego spo
koju i m ałżeńskiego szczęścia.

Był p rzekonany , że byle kto p o trąfi się ko
chać w p ięknej dziew czynie, naw et w tak p ięk 
ne j jak  Ju lja . F'owołany był bowiem  zdz-iałać 
n ierp  .vnie więcej, an iżeli H a jd n  i M ozart. D late
go tez, po rozw adze p itze  do ukochanej: ,-,trzeba, 
abyś, się uspokoiła, bo tegc w ym aga tw ardy  mus. 
.Spójrz a a  ten św iat, tak i piękny" —• j  s ta ra j się

»  nim znaleźć źródło pociechy. P raw da, że m i
ło ść  ą ie  ogląda się na n ic — i słusznie; ale cóż 
zrob ić?"

Bezwzględnie Beethoven przechodzi w-alkę we
w nętrzną ; m iłość do kobiety i sz tuk i; ow o cem ' 
czego s ta ją  się Sonata Cis-moll, o w ątku  d ram a
tycznym , o raz  „Trzecia Sym fonia" t. zw. „E ro i- 
ca", tudzież staw na Sonata  na  fo rtep ian  i skrzyp
ce, t. zw K reułzerow ska. tt

Głos w ew nętrzny  nie zaw iódł m istrza. Speł
n ia ją  się  m arzen ia  ojca Ju lji. W ychodzi ona z* 
m ąż za h ra b  ego G alienberga. Beethoven te ra r  
przechodzi pew ien w strząs. S tara  się nie m yśleć 
o tem , co go łączyło z h rab ian k ą . P ragn ie  zapo- 
m nieć o u łudach  św iatow ych, uw aża to za sen. 
Myśli tea rz  ty lko  o sztuce, chce ty lko tw orzyć, 
tworzyć...

A J u l j a /  M ałżeństwo z m usu n ie nałożyło  nC 
tn ą  ham ulców -zapom nien ia . Było d la n iej tylko 
pa.-mem udręczeń. Je j genia lny ukochany  tk w ilt 
głęboko w je j serou, w każdym  nerw ie, w k aż 
dej k rop li krw i. Po daw nem u należała do niego 
całą duszą. W  duszy te j m łodej, zm ysłow ej có ry  
po łudn ia  k ip ia ł żar nam ięluości chow anej dla! 
ukochanego, a pozostałej tylko w m arzeniach . —  
Jak  ogrom nie  kochała  Ju lia  B eełhovena, św iad
czy fak t odw iedzania go w m ieszkaniu, nie zw a
żając  na żadne konw enanse. Do końca z łam ane
go i sm utnego życia p łonął w je j łonie  wielkż 
żar m iłości, ktÓTej nie zdołały ukoić ani dzieci, 
ani m odlitw a... Pustk i tej m oralnej n ik t jej n ie 
p o tra fił zapełnić.

T w órca „F idelia"  był o tyle w szczęślfwszem  
położeniu, że ązluka w ypełniała m u życie. W y
starczała  mu m ożność kontynuow an ia  coraz to  
now ych ul worów m uzycznych, oraz radość ob
cow ania z  postaciam i s jaw iające im  się w jeg a  
tv ó rczej w yobraźni.
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Z g ł a s z a j ą c  się  
ochotniczo do 
pracy w Rzeszy
Niemieckiej —  
m a s z  p r a w o  
wyboru miejsca 
pracy.

Zgłoszenia:

Biuro Informacyjne
dla pracowników nzycznych 
i umysłowych

Krakau, Burgstr. 
(Grodzka) L. 60

S Z C Z U R Y
m a s .n o  tę p i w ła s n e m l ś ro d k a m i.

Odplusk»:Łni« przeprow adza 
D e i y a t e k c ) a „ A Z O T "

Kraków, ul. Dietla 19/7.

K S I Ą Ż K I
encyklopedje, albumy 

kupuje, płaci wysokie ceny

Antykwariat S. ADAM
K ra k ó w . S z p ita ln a  1 6  (ró g  T o m a s z a ).

S f t t z e d a z - H u i t i t o
IIIIIIIIIIIUIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIHHIIIIIIIIIIłllllllllllllllltHII

Kraków , ul. D łu g a  17
spraedaie 1 kupuje:

obrania, lu tro , lisy dywany, obrazy, 
apara ty  lo togr.. b ieliznę t t. d.

Gemii-mrt-Poionia
Z je d n o c z o n e  T o w a rz y s tw a  

U b e zp ie c ze A  S . A .

zaw iadam iają niniejszym  S zan . 
K lientelę, le  wszelkie czynności 
związane z załatw ianiem  ubez
pieczeń wykonywane przez Dy
rekcję w W arszawie przeprow adza

o b e c n ie  p la c ó w k a  T o w a rz y s tw a

w  C zęstoch ow i*  
N o w y  R y n e k  W

gdzie urzęduje czasowo Dyrekcja 
Tow arzystw a.

Wolne posady
D o  k u c h n i miejskich tram w ai w Krako
wie poszukuje sie od za ra2 2 kucharzy 
lub kucharki. Zgłosz. osobiste w biurze 
personalnym  dyrekcji, Krakau, Lorenz 
s tra s  se 13/11. 1681 k
P o m o c n ic a  domowa potrzebna zaraz. Po
m ie sz c z e n i. W iadomość: Kraków, ul.
Dfttga 33 m. 10. 8616
Z arządzającej pensjonatem  lub hotelem  
poszukuję. Zgłoszenia: Goniec Krak., 
Kraków, ,,Nr. 8708“ .
Posługaczu? przedpołudni:em uczciwą bez 
gotow ania do jednej osoby poszukuję. 
Może mieć m ieszkanie w kuchni. Kra
ków. Zyblikiewicza 17, m. 5. godz. od 
16— 17.
H otel ,,Poloniia“ w eh rm ach ts trasse  25, 
poszukuje od zaraz sumiennego pokojo
wego. Zgłoszenia między 12— 14 godz. 
T ra n s p o r ty  zgłaszających się  ochotniczo 
na wyjazd do Rzeszy N iem ieckiej, od
chodzą każdego tygodnia. Zgłoszenia w 
Biurze Informacyjnym dla pracowników 
fizycznych i umysłowych w Krakpwie, 
Adol f-Hi 11 er - PI a t z U . 1697k
K o rz y s ta !  z możności wyboru m iejsca 
pracy w ‘ Rzeszy N ienrąpkiej, zgłaszając 
się ochotniczo w Biurze Informacyjnym 
dla pracow ników  fizycznych i um ysło
wych w Krakowie, Adolf-Hitler-Platz
11. l698k
K r a k o w s k ie  Przedsiębiorstw o E lektro
techniczne, poszukuje robotników  na wy
jazd ną Siąsk, na dobrych warunkach. 
Zgłoszenia w Biurze Informacyjnym dla 
pracow ników  fizycznych i umysłowych w 
K rakow ie, Adolf TIćtler-Platz 11.
B iu ro  budowlane poszukuje kwalifikowa 

nych 1 niekwalifikowanvch pracow irków  
do przedsięb.orstw  budowlanych w do
brze zagospodarow anych okolicach Salz
burga (A ustria). Gwarantujemy dobre 
trak tow anie odzież i wyżywienie. Wszel
kie inform acje: Kraków. Łobzowska 5, 
m 5 od godz. 10— 12. lub Goniec 
Krak. Kraków ,,Nr. 8434” . 8434
U w a g a ! Uchodźcy (robotnicy) z w a rsza 
w y 1 innych m iejscow ości jak  również 
robotn icy  ze w szystkich okolic Gene
ralnego  G ubernatorstw a zgłaszać się! 
Korzystne zaŁrtidnremie w Rzes.zy (bez
p ła tn a  jazda kole ją , bezpłatne wy żywie- 
C/e, bezpłatne mieszkSn^e, bezpłatny 
pow rót do kiraju, p łaca akordow a, do 
datek  dla fachowców. Bliższe inform a
cje: Biuro Inform acyjne, Kraków, AJoIf- 
Hiitler-Platiz 11, w godzinach od 14— 17, 
W ykwalifikowanych byłych pracowników 
firm : Aka, Garbcchemia', Saturn, piroszą
0 nodan;e swoich adresów : jakubowski
1 Katężny. Zgłoszenia pi-semne składać 
do P ro d u k tu  nsaustschuss, Kraków, Le
nartow icza 13. IV p 'ę tro , pokój 47. 
Poważniejszą W arszaw iankę, przyjm ę do 
opietoi nad dziiectoiem. dam utrzymanie 
5 w ynagrodzenie. Osobiste zgłoszenia: 
Kraków, S tarow iślna 46, tn. 9, Solska. 
Samodzielny kucharz ze znajom ością ję 
zyka n:em :eck;ego oraz dwie dziewczęta 
do w s-re^ich prac od zaraz p o tm b n i

' Zgłosizenia mnędzy 2-— 3 goóz. Deutsche 
GastŃ*a:-‘e. Krakau, Kr akauerst(r. 24. 
Poszukuję dochodzącej na parę godzin 
dziennie. W iadomość: Kraków, ul. Stra- 
dom Nr 13, Owocarnra. 8746
D z ie w c z y n ę  do gospodarstw a wiejskiego 
chętnie ew akuow aną, przyjmę zaraz. — 
Prądnik Czerwony, Dobrego P asterza 20. 
Grabczak Antoni. 6635

Obwieszczenia urzedewe

O B W I E S Z C Z E N I E w  o p ra w ia  p n y jm o w a n la  s t r o i  w  l i n ę .  
d i lo  S o o p o d s rc zy in  p rz y  S ta r o ś d o  M le j -  

i k l m  M . - t a  K ra k a u . —  Z  d n i■ t a  lo ta p a d a  1 9 4 4  r .
Urząd G ospodarczr przy S ta ro ść .: M iejskim M iasta Krakau, W estring (ul. Duna

jew skiego) 58 (daw niej O slr in , 18), będzie z przyczyi technicznych zam knięty 
d la  ruchu stron  od czw artku , dnia 16 do poniedziałku dnia 20 lis to p ad a  1944 r., 
w łącznie.

Krakau, dnia 14 listopada 1944 r.
S t a r t s t a  M ie js k i  M ia s ta  K r .k a i r  D r .  K r l m t r  p . * .  S ta r o s ty  M lc j tk le g e .

Posad peszukują
O g re d n lk , Polak, z  ukończoną szkołą, 
23 la ł  prak tyk i sam odzielnej Świadec
tw a k ilkuletn ie z jednych m iejsc, spe
c jalność w arzyw nictw o przyśpieszone 
inspektow e, ciep larn iane , w arzyw nic
two polowe, na w iękasą skalę , szkółki 
drzew owocowych, bogate dośw iadcze
nie, prow adzenie ogrodów handlowych, 
znajom ość ro ln ictw a, poszukuje posa
dy od zaraz. Oferty pod „ 1 0 2 '’ do Biu
ra  Ogłoszeń K rajna, Kraków, Adolf- 
H itler-PIatz 46. 1688k
D soba s tarsza  in teligentna, ew akuow a
na, zna dobrze szycie, prosi o pracę. 
Kraków, S tarow iślna 95, m. 18. 7685
Ew akutw ana z W arszawy, la t 29, zajmie 
się  prow adzeniem  gospodarstw a u je d 
nej względnie dwóch osób. Oferty do 
Gońca K rak., Kraków, ,,N r. 7534'*. 
Ew akutw ana z W arszawy prosi o ja k ie 
kolwiek zajęcie domowe (posługa), któ- 
reby zajęło kritika- godzin dziennie. Od
powiedź Goniec Krak., Kraków, „Nr. 
8390“ .
D soba uczciwa, polecona, poszukuje pra
cy od zaraz. Zna k ad m ie  oraz w szelkie 
prace wchodzące w zak re s 'g o  spod ars twa 
domowego, szyije i ładnie p ie rze. Wy
jazd niewyklucaony. Odpowiedź- proszę 
kierow ać i Oleńsfka, Kraków, uL Sobie
skiego 6/1*1. 8758
Polka biegła w niem ieckim , poszukuje 
posady biurowe] w zględnie do zarządu 
domu. Zgłoszenia: Radom ska, Kielce,
Czarnowska 11, m. 4. 432
D soba in teligentna, ew akuow ana poszu
kuje posady: prow adzenie gospodarstw a, 
pielęgnow anie chorych 1ub wychowanie 
dzieci. N ajlepiej na prow incję. Zgłosze
nia Goniec Krak., Kraków, „N r. 4144".

Sprzedał nleruchopiości
S p rze d a m  okazyjnie 1 /4  część willi na 
Osiedlu Oficerskim. W iadomośćs Kra
ków, Tomasza 8, Fryzjer Kulcz^ck. 
P a rc e lo :  Kraków: ul. W ybickiego 150 
Grzegórzecka 170 s., Osiedla Of. 571 ma . 
W arszawskie 140 s., Kobierzyftska 850 s. 
w ola Duch. 300 s.. Borek Fał. 300 
Ko kotów (Osiedle) 400 s., Al Pod Kop
cem 250 s. i ince w yjątkow o tanio 
sprzedam y. Kraków, Zw ierzyniecka 8/1 
K a m ie n ic a  III p. komf. 70 ub., ca la  lub 
częśc. do sprzedania. P arcele w Krako
wie 1 na przedm . w ogromnym wyborze 
od 100 s. do 1600 s. Kupna okazyjne 
bo sprzedaże krto musi 1 z ceny opuści 
Kraków Zwierzyniecka 8 /lA  6985 
D k a z ja l !  w illa 7-mio pokojow a w cen
trum  za bezcen, byle szybko. Komfort. 
Sprzeda „L okata“ , Kraków. M ikołaj
ska 3. 6986
N a jle p s z a  loka ta . Okazyjna p arce la  tna 
ul. Wybickiego 200 sążni. Szybko sprze
da „Lokata**. Kraków, M ikołajska 3. 
N a d z w y c z a jn a  t k a z j a !  Parcela  250 sąż
n i, uzbrojona na Osiedlu Oficerskim 
W iadomość: Tomasza 8, Fryzjer Kulczyk. 
N ie b y w a ła  t k a z j a !  Sprzedam połowę ka 
m ienicy nowej, pełnokom fortow ej. 4 0  u- 
b ikacji. W iadomość Kraków, Tom asza 8 
Fryzjer Kulczyk. 6995
D om  4 -pok  murów, ogród, wodoc. etc. 
Dębniki. Dom 2. pok. m urów ., ogród, 
(tram w aj). Dom 5. pok. muTow. 2 morgi 
ogrodu ładnie zaprow adzonego (jazz- 
owoc). Sprzedaż po bardzo przystępnych 
cenach: Kraków, Zwierzyniecka 8, m. 1. 
K a m ie n ic e , wille, k ilkanaście  parcel w  
różnych dzielnicach koło Krakow a: Wola 
Jnstowska, Wybickiego, Lea, Płaszów, 
Azory. Krzeszowice sprzeda t kupuje 
różne nieruchom ości. Kraków. Zwierzy
niecka 11 Biuro „K rak u s" . 4858
Okazja! 200 sążni parce li, k ilkanaśc e i 
drzew owocowych (Prądnik). Wiadomość 
Kraków, św Tomasza 8, F ryzje r Knlczyk.

K  l i p n a

Z e g a re k  m arkowy, łańcuszek zloty, 
pierścionek, kolczyki, papierośnice s reb r
ne, kupi: „K upno-Sprzedaż", Krak iv 
Stradom  lu  1722k
F u tro  piękne, okazowe lisy  srebrne, 
n iebieskie i  żdlte , pelerynkę z lisów , 
ubran ia  dobrym gatunku, bieliznę, 
garderobę dziecięcą, arysztaly  i  nakry- 
x ia  stołow e, sreb rne, kupi: „Kupno-
Sprzedaż", Kraków, Stradom  19. 1723k
S re b ra  s ta re , połam ane, oraz  fasonow e, 
kupuje i p lac : najw yższe ceny firma 
Gajewski, Kraków, ul. S tarow iślna 26. 
U b ra n ia , m arynarki, spodnie, apara ty  
fotogr., gram olony, płyty, toczki, Jreb- 
kii dam skie itp . inne używane rzeczy ku
puje : S tarow iślna 80,Kupno*Sprizedaż. 
P ły ty  patefonow e, dobrze otrzym ane, 
kupię. Podać ad res: Goniec Krakow
ski, Kraków, „ N r .  8715“ .
M a te r a c e  z w tósia, traw y kupi: Kra
ków, M arka 19, róg F ionnóskiiej, Sklep. 
P o s z n k u je m y  do szybkiej kom isow ej 
sprzedaży: płaszczy, ubrań, lu te r . Bła
mów: apara tów , kilimów i innych nżyt- 
kowych rzec v . Sklep Komisowy, K ia -  
ków, Adolf H itler-P latz 12, w podworcu, 
P o s z n k u je m y  dobrych obrazów. Komis. 
Kraków. S tarow iślna 33. 4887
Kupujemy wszelkie m ateria ły  e lek trc- 

' techniczne oraz grzejniki. D. H. Centra
la Światła Kraków. D ietla 35. Telefon 
167-27. 5205
F i la te l iś c i  kupują gdzie chcą, sprzedają 
tylko w firm ie Mundus — Rraków, Ado.f 
H itler-P latz 37. m 12. 5985
P ia n in o  lub fo rtep ian  kró tk i kuplę z a 
raz Rgtcsz.: Goniec K rak., Kraków, 
„Nr. (,344'
Kuplę breitschwamz skórę |asno-popie
la tą . Zgto” * o ia : Goniec Krrtk., Kraków, 
..Nr. 7341".
Z ie m ia n ie  I Kto z Was przyjm ie ziem ian
kę z y -le tm lą  córką z Kresów, obecnie 
z Warszawy, energiczną i pracow itą. 
Wdzięczna będzie za każdą zaofiarow aną 
pracę. Oferty pros-if łaskaw ie kiero
wać: Goniec Krak., Kraków, „N r. 7356“ .

_ S £ r z e i t a i B
M a«ynę do szycia kry tą pierwszorzędną 
• ano sprzedam Kraków. Zwierzyniecka 
9 m 1 7653
Wózek-aufko i sportow y, najnowszy 
model, dobrze resoru jące, sprzedam .. 
Kraków, Krakow ska 37, m. 6. I I  p. 
oficyny. .*
Plecaki teczki, waliziki, torebki dam* 
skie, paraso le męskie i dam skie oraz 
rękaw iczki m ęskie i dam skie sprzeda 
„K upno-Sprzedaż", Kraków. Stradom 19 
Zegarki m arkowe, łańcuszki z m edali
kami, sygnet ‘ złoty, kolczyki, papie
rośnice srebrne, porcelanę i kryształy 
sprzeda „K upno-Sprzedaż" Kraków, 
Stradom 19. 1720k
W ytworne torebki dam skie, peleryny z 
lisów, fu tra lisy fu terka dziecięce 
garderobę m ęską, dam ską, dziecięcą 
oi az obuwie —  sprzedaje korzystnie 
„K upno-Sprzedąź", Kraków, S tra 
dom 19. 1721k

M a s z y n a  do szycia k ry ta , m ało używana, 
zaraz do sprzedanie. Kraków, Dietla 81/3. 
O b ra zy  wybitnych artystów , w wielkim 
wyborze, najkorzystn iejsze ceny. Wa- 
wrzeefci. Kraków. Wiślna 9. Sprzedaż, 
kupno, ocena. 9742
S p rze d a m  tanio pierwszorzędny tapczan, 
kanapy. oraz szafę i  stół. Kraków, ul. 
Czapskich 3, m. 7. 8598
P ia n in *  pełnopancem e, krzyżowe, za 
graniczne, okazyjnie sprzedam . Kraków, 
ul. Sebastiana 18, m. 1. 435
D /H . C e n tra la  ś w ia t ła  poleca: m aterjały  
elektro techniczne, żarów ki, grzejnik;, 
lampy, oraz arm atury oświetleniow e w 
wielkim wyborze 1 Kraków, ul. D ietla 35, 
telefon 167-27. 4650
F o r te p ia n y , pianina —  sprzedaż, kupno, 
zam iana. — Skład fortepianów  Heleny 
Smolarskiej-, Kraków, Sławkowska 4. 
P ia n in o  Bechsteina koncertow e czarne 
w dobrym stan ie  sprzedam . Kraków, Ło
kietka 6. m. 12 a, od godz. 8— 11. 
F o r te p ie n  dajk ró tszy , lilipu t, na całej 
płycie m etalow ej, krzyżowy, najnow 
szego system u, n a  kw adratow ych no
gach tanio sprzedam . Kraków, Łokiet
ka 6, m. 12 a, od godz. 8— 11. 6342
F o r te p ia n  krótk i, krzyżowy, pełnopan- 
cerny tanio sprzedam , od 2— 4  popoł. 
Kraków. Konarskiego 52, m. 9. 6356
F u tro  persk ie  łapkowe I męskie na 
tchórzach sprzedam . Kraków, św. Krzy
ża 16, m. 14, pa rte r. 6958
P ia n in o  m arkowe, zagraniczne, tanio 
sprzedam . Wyjeżdżam. Kraków, Dietla 
5, III p ., m. 13. ‘ 6962
K apce zakopiańskie na skórze solidnie 
wykonane sprzedam  Kraków-Podgórze, 
Dąbrowskiego 4, II p. m. 15, pierwszy 
przystanek za m ostem . 7038
S ln g ir a  maszynę do szycia w  szafce, 
drugą m ęską 3 i ki. mało używaną oka
zyjnie sprzedam . Kraków, Krakowska 
39/36. II. p. 7473
M a s z y n ę  krytą S ingera, mało używaną, 
sprzedam  natychm iast tan io . Kraków, 
Augustiańska 34, I. j). m. 73. 7433
O b ra zy  W eissa, Axentowicza, K otsisa 
okazyjnie sprzedam . Wiadomość K ra
ków, M eiselska 9, m. 2. I p. 7832 
F u tro  piękne sealskinow e, m arkowe, 
modne, niedrogie oraz perskie , peleryn
ka z *Iisa niebieskiego, sprzedam . Kra
ków, Podgórze, H etm ańska 6, m. 2, 
pierwszy przystanek za m ostem . 7878 
P ia n in o  mało używane, ton piękny, 
sprzedam . Kraków, Długa 18, m. 7.
F u tro  p e r s k i e  prim a, duże, modny fason, 
kołnierz wydra, bobry, sprzedam  spiesz
n ie. Kraków, Podgórze, Rękawka 25— 4. 
K o łd ry  piękne do sprzedania. Kraków, 
Krowoderska 30, II. p. oficyny.
P ia n in o  Quandt krzyżow o-pancerne, no
woczesne, sprzeda. Kraków, Starow iślna 
12, m. 5. 8208
P io rz y n ę , p ie rnat (spodek), poduszkę, 
płaszcz nieprzem akalny sptizedam. Oglą
dać mriędzy 5 a 7. Kraków, W arneńczy
ka 3, m. 7. 8586
S k rz y n k ę  do karto tek i na podwoziu, ka
sę pancerną m ałą i dużą w formie wa
lizki, stoły k reś la rsk ie , taborety  fo rte
pianowe sprzedam . Oglądać między 5— 7. 
Kraków, W arneńczyka 3, m. 7. 8587
F o r te p ia n  Ho f bauer &  Sólme, serw  antka 
„E m pire", porcelana stołow a, biała i 
czarna kaw a, kobalt złocony okazyjnie 
do sprzedania. Krakowrska 14, m . 7. 
F u tro  perskrie orąz kryte —  i m ęskie 
ubranie sprzedam . Kraków, Długa 49 '2 . 
P e le ry n k a  z żółtego lisa bardzo ładna 
tanio do sprzedania. Kraków, Pańska 10, 
m. 8. * 8760
M a s z y n a  „S ingera"  dam ska gabinetow a, 
mało używana tanio do sprzedania. —  
Kraków, Kałwa ry lska 29, m. 21 w po- 
dworcu. * • 8761
M a s z y n ę  do p isan ia  w  pierwszorzędnym 
stanie sprzedam  zaraz tnnio. Kra-ków, 
Parkow a 2, m. 1, przy Rynku PodgóT- 
skim. 8762
M a s z y n ę  do szycia „S in g e ra '1 ira lo  uży
w aną sprzedam  zaraz tanio. Kraków, 
Parkow a 2/4, przy Rynku Podgórskim .. 
B o n żu rk a  w atow ana, płaszcz z kaptu
rem , spódniczka czarna, p la sz r:yk  na 
dziewczynkę, suknia w ełniana do sprze
dania. Kraków, Grodzka 47, Sklep. 
U b ra n ie  zimowe, sport, bucik/i baw ole, 
pumpy, spód i kołnierz futrzany, futro 
źrebce na średnią i dużą, b. dobry stan, 

sprzedam . Kraków, Grodzka 47, Sklep. 
S in g e ra  oryginalną stoliczkow ą maszy
nę, najnowszy model z przyboram i — 
sprzedam . Kraków, K ielecka 30, Osiedle, 
czw arty dzwonek od dołu.
Ł ó ż k a  dwa z w kładam i, poduszki, szafy, 
stó ł, krzesła, s to lik i, obrazki, dywaniki, 
ręczniki, poszew ki, firanki duże i małe, 
spódnice, bluzki, fartuszek  alpagowy. 
tanio sprzedam Kraków, Kielecka 30, 
Osiedle —  dzwonek dozorcy.
H a rm o n ię  bia łą , 120 basów , z reg is tra 
mi na m etalow ej płycie, okazyjnie 
sprzedam . Kraków, Rynek Podgórski, 12, 
m. 22, lewa oficyna. 8615
P ia n in o  mańki Sommerfeld, maszynę 
Singera, krytą , sprzedam . Kraków, Spo
kojna 16, m. 7, boczna Czarnowiejskiej. 
M a s z y n ę  do szycia „S inger Sim anko" 
szafkową, bardzo mafo używaną oraz 
kry tą  Singera sprzedam . Kraków, Ska- 
lećzma 1, m. 3. 8620
F o r te p ia n  wiedeński, k ró tk i, krzyżowy, 
tanio sprzedam . Kraków-Dębniki, Ry
nek 5 /3. 8709
B ry c ze s y  skórzane, pierw szorzędne; cho
lewy gumowe Nr. 42, tanio sprzedam . 
Kraków-Dębniki, Rynek 5 '3 . 8710
F u tro  kryte dam skie modne wolne oraz 
spód lekki niedrogi sprzedam . Kraków, 
M ichałowskiego 2, m. 7. 8713
F u tr a  sealskinow e piękne modne wolne 
z  markowych skór „P e tzo ld a"  spw e- 
dara. Kraków, M ichałowskiego 2 m. 7. 
P ły ty  patefonow e polsłrie, niem ieckie 
1 inne, muzyka pow ażna, taneczna, 
sprzedam . Kraków, K arm elicka 9, ofi
cyna, m ieszk. 14, III piętro.
P a te fo n  elektryczny w now oczesnej sza
fie, o pięknym głosie, sprzedam . K ra
ków, Karm elicka 2, oficyna, m. 14, III, p. 
W ó z e k  autko, wózek sp o rto w y 'n a  łoży
skach kulkowych, row erek dziecinny do 
sprzedania. F. Pactw a. Kraków, Grodz
ka 2. 8743
M a s z y n a  Singera k ry la , b. dobry stan, 
okazja. Kostium dams-ki zimowy, pierzy
na puchowa do sprzedania. Kraków. 
Dietla 83. m. 17 oficyny. 8749
S y p ia ln ię  jasną , kom pletną sprzedam  
Kraków, Dietla 83, m. 17, oficyny. 
S y p ia ln ię , szafy kom binowane, tapczan, 
poleca: Magazyn Mebli. Kraków, ul. 
Kopernika 8. 276
P ły ty  patef „1 0 " , Kraków, Wielopole 32 
P ły ty  patefon. taneczne* duży wybór, 
sprzedam : „F iduc la" , Kraków Florjań- 
ska 15 (godz. 15— 17). 1079
P ia n in o  krzyżowe, piękny ton sprzeda 
Kraków (Muga 4 m. 2. ofic parter 
S p rze d a m  płaszcz dam ski, zielony, 2  p ła
szczyki dz ie tięce . Kraków. Krakowska 
35, m. 4. 4857
P ia n in o  wiedeńskie czarne sprzeda He
lena Sm olarska. Kraków, Sławkowska 4

N a k r y c ia  stolów e, sreb rne, p laterow e, 
alpakowe, nierdzew ne, poleca firm a G a
jewski, Kraków, tli. S tarow iślna 26. 
P ły ty  patefonow e, igły i wzmacniacz oka- 
zy jn 'e sprzeda E lektro technika , Kraków, 
pl. Dominikański 2, róg S to larsk iej. 
S p rz e d a je m y  tanio używane ubrania, 
płaszcze, bieliznę pościelow ą, koce, fi
ranki, kilimy, oraz inne ładne rzeczy. 
Kraków, św. Krzyża 7, Sklep. 4900 
O b ra zy  —  sprzedaż kupno, fachow a bez
pła tna ocena. Kraków, ul. Łobzowska 6, 
Salon obrazów . 5992
W y p ra w k ę  dziecięcą, firankę, kapę 
podw., patefon 2 sprężynowy, futro m ę
skie sprzedam . Kraków, Skałeczna 7/ 
m. 13. 6674
S y p ia ln ia  ja sna  bardzo ładna 1 piękna, 
szafa kombinowana orzech kaukaski 
sprzedam : Kraków-Podgórze, Brodziń
skiego 1, m. 1. 7020
Maszynę do szycia p ierścieniow ą, p ie
rzynę, poduszkę, ja siek , siennik, powłó- 
czki, firank i, spódnicę, bluzki, szlafrok 
flanelow y, buciki dam skie 39, do sprze
dania. Kraków, Blich 6, m. 13.
Ł ó ż k a  dwa z w kładami, poduszki, szafy, 
stół, krzesła, s to lik i, obrazki, dywaniki, 
ręcznik i, poszewki, firanki rfuże i małe, 

•spódnice, bluzki, fartuszek  alpagowy, ta 
nio sprzedam . Kraków, Kielecka 30 — 
Osiedle. Dzwonek dozorcy. 7047
W ó ze k  głęboki autko sportow y, łóżecz
ko dziecięce sprzedam . Kraków, Zybli- 
kiewicza 5/39. • 7225
W ó z e k -llm u z y n a , luksusowy i sportow y 
niklowany na łożyskach kulkowych, 
tarczow ych kołach okazyjnie sprzedam 
św. Sebastiana 16, m. 28, ofic. 7270 
S p rz e d a m  łóżka, szafę, kanapkę i fo
te le , s tó ł okrągły, kredens kuchenny, 
Kraków, F ała ta  12/15 (boczna Słone
cznej) między godz. 8— 10. > 7561
F n tro  m ęskie, wierzch popielaty, spód 
barany białe, kołnierz oposy, oraz dam
skie karakułow e, kloszowe, maszynę 
Singera kry tą , oraz sportow e b u ty  m ę
skie n r. 42, sprzedam  Kraków, Zybli
kiewicza 5, m. 74. 7568
Ł ó żk o  dziecięce m etalow e w raz z m a te 
racam i z trawy m orskiej sprzedam . Kra
ków, Daszyńskiego 12. 8422
F u tr a , spody futrzane pod płaszcze, cho
miki am eryk. okazyijmie spnzedam. Kra
ków, Krupnicza 9, m. 5. 8445
Suknia czarna w ełniana na tęższą o so
bę, stan  i m a teria ł pierw szorzędny, m a
rynarka m ęska, m ateria ł leszczkowski 
na chłopca lub niskiego mężczyznę 
sprzedam . Kraków, św . Jana 18, II p. 
front, m. 3. 8286
Ig ły  do patefonów  elektrycznych, oka
zyjnie sprzedam : „ 1 0 " ,  Kraków, ul. Wie
lopole 32. 9080
A p a ra t  mało-obrazkowy tanio sprzedam . 
Kraków, Kordeckiego 10, m. 23, od 
9— 12. 8166
P a il la r d  nowoczesny patefon  e le k t r  ze 
w zmacniaczem okazyjnje sprzedam . K ra
ków, Kordeckiego 10, m. 25. 8167
P ła s z c z  jesionka m ęski, elegancki, m ia
rowy, m ateria! popielaty w- kraty na 
jedwabnym sżenszn na w ysoką figurę 
tanio pilnie sprzedam . Kraków, Kołłą
ta ja  11, m. 11, między 1— 4 lub 6— 8. 
P ły ty  patefonowe (muzyka taneczna i 
poważna, doskonały stan) z pryw atnego 
zbioru ta n ;o- do sprzedania. Bogaty wy
bór polskich i obcych nagrań : ,,1 0 " , 
Kraków. Wielopole 32. 9671
O b ra zy  najlepszych artystów  polskich, 
W awrzecki, Kraków, Wiślna 9- Sprze
daż. ocena, kupno. 9741
Umywalnie zbiorowe, baseny ze sz tu 
cznego kam ienia, koloru, czerwonego 
granitu , osiem kurków z przynależnoś- 
ciam i gotowe do montażu, dostarcza 
W alter M aresch VDI (10) W tterberg - 
L utherstadt. Paul G erhardt-S tr. 2.
P ła s zc z  czarny, bardzo dobry, jedw ab
na podszewka na w ata lin ie, na wyso
ką, szczupłą figurę do sprzedania,. Kra
ków, Jasna 2, m. 18. 8361
G ro b o w ie c  g ran it czarny, 6-osobowy — < 
sprzedani. Kraków. Różana 18a m. 4 . 
S ingera „S im anco" maszynę do szycia 
m ęską, oraz dam ską gabinetow ą, w  
pierwszorzędnym stan ie , sprzedam  za
raz. Kraków, Krakowska 39, m. 19, I. p. 
M a s z y n ę  krytą Singera, sprzedam  tanio, 
tylko zaraz. Kraków, św. Jana 3 , m. 8,
III. p ię tro . 8556
R o w e rk i trójkołow ce dzńecięce na Mi
kołaja tanio sprzedam . Kraków, Czarno
w iejska 73, m. 1. 8098
W ó z e k -A u tk o  na łożyskach kulikowych, 
półauiko 7. budką i sportowy sprzedam . 
Krakkw, Czarnowiejska 73, m. 1. 8097
S io d la rs k le  różne sprząc-zlki jak również 
i sprnacze do paspw  w w iększej ilości 
sprzedńm. Kraków, Czarnowiejska 73/1.

Halrymgnltlm
N ie z a le ż n a  s tarsza  panna, m ająca mie
szkanie, nadająca s-ię na dobrą żonę, 
pozna w celu matrymonialnym szlachet
nego charak teru  pana na stanow isku. 
Zgłoszenia pod „1 8 9 8 "  Biuro Ogłoszeń 
K rajna, Kraków, Adolf-Hitler-Platz 46.

Noclegi
N o c le g i przyjezdnym Kraków, św. S e 
bastiana 34, m. 2 6335
N o c le g i:  Kraków, s tarow iślna  28, m. 23.

Nauka i wychowanie
P ro fe s o r ■ wyucza w krótkim czasie Ję
zyka niem ieckiego, francuskiego, ang.el 
skiego. konw ersacja także indyw idual
nie. Zgłoszenia w sek re tariac ie  od godz. 
8— 12 i od 15— 19. Kraków, ul. Św J a 
na 2. m 17 ' . 1348H
Wpłsy na Koncesjonowane Kursy kroju i 
szycia przyjm uje się Kraków, Konar
skiego 32. 8170
M a s z y n o p ls m o , stenografia , Indywidnal- 
nie, nowocześnie. Kraków, Grodzka 27.

W y k o n u ?  tan io , so lidn ie, szybko —  
w szelkte roboty na drntach. Kraków- 
Podgórze, Bednarska 27, m. 7 , , róg PI- 
Zgody. 1645k
K o s tiu m y , płaszczę, wykonuje solidnie 
firma Gniadek, Kraków. Krakowska 35. 
Z a w ia d o m ie n ie . Koncesjonowany Chrze
ścijański Sklep Komisowy, Kraków, św. 
Tomasza 26, podaje do* w iadom ości, że 
ma pow ierzoną sprzedaż większej partji 
tow arów  po cenach nadzwyczaj p rzystę
pnych, a mianowicie m. in. wagę do 
złota, komplet odważników, elktroluksy, 
instrum enty lekarsk ie, zegary ścienne, 
kryształy, porcelanę, garnki i t- p., oraz 
pfanino z elek tr. p ianolą. Towar znaj
duje s ię  w sklepie i oglądać można w 
godzinach od 9— 12 i 14— 18. 6883
W a r s z te t  tkacki przyjm uje zamówienia 
ze swojego i pow ierzonego m aterjału . 
Kraków, Pędzichów 11, m. 4. 7946
O b ia d y  domowe obfite smaczne wydaje 
Kraków, św. Jana 18, II p. front, m. 3. 
Mam koncesję na kaw iarnię j lokal. 
Poszukuję przedsiębiorczego, energicz
nego wspólnika, Oferty do Gońca Kra
kowskiego. 8527
H a lin a  R o ś c ls z e w s k a  ma Hs<t od Hadam- 
ka w fJrimre Langer Nade!, Kraków, u ł. 
św. S ebastjana 20, do odebrania.
In te r n a t  R. G. 0. Idzikowskiego 37. znaj
duje się : Bochnia, Bursa. 1828
K ap e lu sza  męskie czyści, fasonuje. oraz 
czapki sportow e, narciarsk ie , uniform o
we, wykonuje szybko: Pracownia kape
luszy męskich, oraz Wytwórnia czapek, 
Jan Kurzydło jun., Kraków. Pl. Groble 6 
(róg Tarlow skiej)., 4866

F o to k o p ia  dokumentów wykonuje n a 
tychm iast Dom F otografii, Bielec, Krar 
ków. K armelicka 50. 5991
W y d a m  kilka obiadów  smacznych z ku
chni domowej. Kraków, S tarow iślna 18, 
m . 21. 7845
L o k a lu  fabrycznego, nadającego się  do 
produibcjil ba terii elektrycznych, w  oko
licy Krakowa, po&zuikuje „W spólnota in
teres ó tf  w arszaw sk ich  Fabryk Baterii 
Aka, Carbo chemia, S atu rn". Zgłoszenia 
Kraków, Hotel Polski, Kalężny. 1705k 
P o m ie s z c z e n ie  na skład o powierzchni 
ca 400 m2 na p arterze  lub suche su te 
reny poszukuje od za-raz. W iadomość: 
S ebastiana 10„ m. 10, od 8— 9 reno i od 
13— 15. Romisizewskn. I704k
P o s ia d a m  w arszta t stolarski! m echan cz- 
ny, poszukuję spóluika z kapitałem , k tó
ry  miałby też możność otrzym ać zam ó
w ienia celem podjęcia produkcji. Zgł. 
Goniec Krak., Kraików, „N r. 8764". 
E w a k u o w a n a  z W arszawy zw raca się 
z w ielką prośbą do m atek o bieliznę, 
ubrania, buciki dla swych córeczek 5, 
8 i 13 la t. Po odbiór- zgłoszą s ię  oso
biście. Odpowiedź Goniec Krak., K ra
ków, „N r. 8389".

Poszukiwanie su? wzajemne
0 'A y s te t te n  K a ro l in ę  z Bielan, poszukuje 
córka K raskowska Wanda. Kielce, Bank 
Rolny. 1413k’
P r e o b r a ż e ń s k ltg t  W alerjana z żoną Na
ta lią  i Zalęskiim Bohdanem z W arsza- 
wy-Bielany, Marymonoka 86, poszukuje 
o jciec Seferytniak Stefan, Tarnów, Dystr. 
Kraków, Fabryka „R udy", m ieszkanie 
p. Żabi obłego. .Wszystkich kitoby w iedział 
coś o nich, proszę o w iadom ość. 
M lta n ó w o k . K tokolwiek wie co-ś o losie 
B raziewicz Kazimiery, siostry  P. E. K. 
zam ieszkałej w w arszaw ie , proszony 
je s t o wiadom ość: Tarnów, W iedeńska 
45. Rusinowsku. . 1415k
W o jc ie c h o w s k ie j Janiny Barbary, W ar
szaw a, Dobra 28 (G. Z, S. T.), po szu1 
kuje Dymecka Helena i Zbigniew. T ar
nów, Nowy Swiiat 7, m ieszkaeie Dr. L. 
Dziamy. 1416k
N o w a c k ie g o  B o le s ła w a  la t 44, zem. W ar
szaw a, Hoża 45, przebyw ającego w  Pru
szkow ie, dnia 4 października, w bara 
ku Nr. 4, posizukuje żona. Poszukuję 
rów nież rodzin F ijałkow skich i Nowac
kich. W iadomości: Kielce, Północna 21 
(u p. Ireny Skąpskiej) dla Wandy No
w ackiej. I417k
C z e rw iń s k a  M a r ja  poszukuje syna Lecha. 
M rówczyńska Leokadja z synem, poszu
kuje1 m ęża. K ielce, Radom ska 43. 
B a ra n o w s k i R o m u a ld  z W arszawy-Pragł, 
ni. Środkowa H3a, o be cmi e w Tarnowie, 
R. G. 0 ., poszukuje rodziny. I419k
R o z w a d o w s k i K a z im ie rz  z Warszawy, ul. 
Złota 42, obecnie w Tarnowie R. G. 0 .# 
poszukuje żony M arji z 'Kupniewskich 
Rozwadowskiej z synkiem Leszkiem, oraz 
kuzynką Janiną Lachowicką, o s ta tn io  za
m ieszkałych w Radości pod W arszawą, 
ul. K rasickiego 42 . '  1420k
K to k o lw ie k  wiedziałby coś o losie 
Zygmunta i Zofj! Zajączkow skich, zatn. 
w W arszawie, Puław ska 5 , proszony 
jest o łaskaw e przesłanie wiadom ości 
pod adresem : Zajączkowski Boi., Tar
nów, Staro w olskie go 22. 142 lk
H a lin y  B ła ż e je w s k ie j la t 17, z W arsza
wy, ul. Zielna 9, poszukują rodzice, 
obecnie zam ieszkujący Nowy Sącz, ul. 
Główna 68, u p. Grefnerow ej. I659k 
M a lin o w s k a  E w a , u r. 15. XII. 1G33, osta- 
tu;:o zam ieszkała W arszaw a, M arszał
kowska 46, poszukuje rodziców Dr. An
drzeja i W ładysławę M alinowskich. 
Ojciec ostatn io  zatrudniony: szpital Dzie
c ią tk a  Jezus, W arszawa. W iadomość: 
R. ff. 0. Kraków, Mały Rynek. 8785 
S ló s a ro c y  z W arszawy, Srcustna 44, z 
ojcem  i córeczką znajdują się  obecnie 
w Suchedniowie, w ieś Berczów, dom 
Plucińskiego. 8707
L e w a n d o w s k ie g o  Antoniego, W arszawa, 
Marszałkowsika 6, postuku je żona z 
córką. Marja Lewandowska poczta Gro
dzisk M azowiecki, ul Boczna N adarzy li
ska 6. 8604
M g r . S te fa n  D b rę b s k l poszukuje W acła
wa, Emilji, Janiny, Zenona Obrębskich 
i M arji B iałkow skiej, zam ieszkałych w 
W arszawie, Śniadeckich 10/30. Genek
i Danusia są . W iadomość k ierow ać: Kiel
ce, Ogrodowa 3, Państw , h u t .  Higjeny. 
J a n in a  P a s z k o w s k a  poszukuje b ra ta  W ła
dysław a Raczyńskiego, zam ieszkałego 
W arszawa, Rakow iecka 45/9. Widziany 
ustatu.io 10 sierpnia 1944, razem  z do
ktorem  Turczyńisfcim i inżynierem  Wró
blewskim . W iadomości k ierow ać: Kielce, 
Bydgoska 16, pp. Dulscy. 8625
K ro s n o . Kto by w iedział gdzie zna jnują 
się ew akuow ani z Krosna, lub znał m iej
sce pobytu pp. Grochowskiej Kornelii i 
M ichaliny z Krosna, ul. Podwale, proszo
ny je s t o pow iadom ienie pod adresem : 
Kraków, D ietla 19/2, Górniak. 8633 
W y rz y k o w s k a  Zofja Bożenna lat 10, Wy
rzykowski Krzysztof, la t 12, w piątek 
29-go w rześnia o p u śc i: m ieszkanię na 
Żoliborzu, przy ul. Słowackiego 5, prze
n o sząc  się gddeŚ na dolny Żoliborz. Kto
kolwiek wiedziałby o dalszym ich losie, 
gorąco je s t proszony o powiadom ienie 
W yrzykowskiego Henryka, Kielce, Wehr- 
m achtstirasse 8, u pp. Jachowiczów. 
M le c ia r e k  A n to n i z W arszawy, poszukuje 
syna Stan-;sława, s io s try , Sławy i S ta 
nisław a Dąhrowieckich. Kielce, Żabia 15. 
Pan! H a lin a  M a ro ę z e k , z W arszawy, Rej
tana , proszona jest o podanie danych 
o sobie i rodzinie dla Zbigniewa Milkra. 
W iadomość; K ielce, Piotrkow ska 78, Ma
ria  Mili er owa. 1408k
M a c ie jo w s k i W ło d z im ie rz  z żoną i cór
ką, poszukują rodziny: Janiny i Wlady- 
sław ostw a Okońskich, M arji, Wandy i 
Jadzi. M aciejowskich, M arysię i Jerzów 
Lindnerów, Hanki Strawiny,, B ronisła
wów Zaborowskich, Zofji Geneli. Kielce, 
Prosta 27. 1410k
S ch o d o w scy  z W ilczej, poszukują rodzi
ny. Sitkówka k/Rielc, u pp. Ćwieków. 
S o b ie s k ą  J a n in ę  z N arbutta 54/56, poszu
kuje mąż, oraz Leokadję Sobieską. Mar
szałkow ska 142, lub Piusa 52. W iado
m ość: K ielce, Grla 4. 1409k
K o z ło w s k i T a d e u s z  Tytus z matką" M arią 
Zdfją, W arszawa, K rasińskiego 20, obe
cnie :Kielce, Słowackiego 7, n pp. Siu
dów, proszą o zgłoszenie się  rodzinę 1 
przyjaciół. 1412k
R u s in o w s c y , Tarnów, w iedeńska 45. po
szukują rodziny, zam. W arszawa, W a 
licka 10; Łapińscy, Bogucka, Zielonka 
z synkiem Marysiem, Braziewicz, Obłu- 
scy. Ktokolwiek wie coś o nich npra- 
sza się o kierowanie do Tarnowa. 
M a liń s k ą  M arię, W arszawa, Ludna Oa, 
poszukuje W acław. W iadomości za na
grodą kierow ać: Kraków, Sobieskiego 1, 
m. 7, Lisowscy. I624k
K ażd y  kto posiada wiadom ości o B rat
ku Wilson i Edmundzie Pomińskira. u- 
silnie proszony je s t o zawiadom ienie 
pod adresem : Nowy Targ, ul. Kowanicc 
105, Bolesław Wilson. 1670k
G a w ło w ic z a  Czesława W ojciecha. W ar
szaw a, ul. Szczygla 3, m. 15; Marii 
Bańkowskiej, Warsizawa, ul. Kredytowa 
6, m. 1; W ładysława H araszkiew.cza 
W arszawa, Grochów, ul. M ajdajska 18, 
m. 3 — poszukuje rodzina, szeszka 
Barbara. Kraków Kątowa 1 m. 2 
Z o f ja  K ls le łh lc k a  przebyw ająca obecnie u 
pp. Skarżyńskich w Podlesicach, poczta 
Szreniawa k/Wolbnomia, pow. Miechów, 
poszukuje syna Jana Kisielm:ckiego, la t 
1'5, zamiestzikalego w W arszawie-M oko
tów, u l. Odyńca la .  Proszę o wiadom ości, ,

^  S. p.
Z Cefrielsliicli Zuza"na 

1° SUSZYCKA 
2° KRAKOWIECKA

pnzelywszy la t 66, po krótikiej a 
ciężkiej chorobie, opatnzona św. Sa
kram entam i. zasnęła w Panu dnia 

14 listopada 1944 r.

Nabożeństwo żałobne
pnzy zwłokach odpraw ione zostanie 
w sobotę dnia 16 bm. o godzinie 9 
rano w kościele 00 . Karmelitów 
Bosych pnzy ul. R akow ickiej, poczym  
nastąp i eks po n a c ja  od bramy cm en
tarna rakow ickiego na m iejsce rz e c z 
nego spoczynku o godz. 10,30 ra.no, 
na k tóre to sm utne obnzędy zap ra 
szają  Krewnych, P rzyjació ł, Kole
żanki Zm arłej i Znajomych s troskane 

S io s try , S io s trz e n ie c  i S z w a g l& rk a

t N ajukochańszy, nigdy nieodżało
wany Mąż i Ojciec śp.

Włodzimierz 
W R Ó B L E W S K I

b. k ie r o w n ik  O d d z ia łu  O g ó ln eg o  U rz ę 
d u  T e le g ra f ic z n e g o  w  K ra k o w ie

przeżywszy la t 60 po długiej a cięż
kie j *c ho robie zaopatrzony św. Sa
kram entam i zasnął w Panu dnia 13 
listopada r. 1944 o godzinie 20.30 
w Krakowie. W yprowadzenie zwłok 
z domu przedpogrzebowego odbędzie 
się dnia 17 listopada o godzinie 11 
przedpoł. na cm entarz wojskowy, na 
który to smutny obrzęd zapraszają  
Krewnych, P rzyjaciół i Znajomych 

w nieutulonym  żalu pozosta jące
Ż o n a  I D z ie c i.

Nabożeństwo żałobne
odbędzie się  dnia 18 listopada o g. 
8 rano w kościele Ks. M isjonarzy 

na No.wej Wsi w Krakowie.

Y  Za spokój dtrsrcy śp.

Marli Stefanii Harlendei
jako  w pierw szą rocznicę śm ierci 

odpraw ione zostanie

Nabożeństwo żałobno
w  sobotę dn 'a 18. XI. !~44 o go
dzinie 8-mej rano w kości lę pa ra 
fialnym  św. St. K ostki w Dębnikach, 
na  k tóre zaprasza Krewnych i Zna

jomych stroskany
M ę t  S y n o w ie  I S> ,o w a  i  W n u c z k ie m

N a g u c k l W a c ła w  z io n ą  W iktorją , z War 
szawy, ul. Oboźna 10, m. 21, poszukuje 
syna Edw arda, la t 20. Ktoby cośkoiw :ek 
,o nim wiedział, proszony Jest o zaw ia
domienie. za wynagrodzeniem : R. G. 0. 
Rraków, u K rowoderska 5, lub rodzi
ców, Nida-Wieś, K ieleckie, poczta Mo- 
raw ice. 794
W le r tc h o w s k l Bronisław w  G ross-barnie 
zaw iadam ia, że je s t zdrów i prosi żonę 
Helenę z Warszawy o wiadom ości. Oso
by trzecie , które w iedziałyby coś o je j 
losie 1 losie jej rodziny — proszone są
0 wiadom ości na adres: Jan Skowroński 
Kraków, A dolf-Hitler-Platz 39^40, m. 7 . 
P. M a r ja  P o s to w a  z W arszawy, zam. ul. 
Z:morow:cza i je j, synowa H alina O strow 
ska z córką Teresą, są proszone o wia
domość przez doktora Kari mierzą Ko
palińsk iego , Kraków, ul. , K alw aryjska, 
F-a „B a ta" . 7055
Z w ie rz c h o w s k a  M aria osta tn io  zam. w  
Warszawie przy ul. Focha 8, znajduje 
s ię  w Rzeszy. Poszukuje m atki Marii 
z Cułap.skich i ojca W acława Zwierz- 
chowskich. zamieszkałych przy te jż e ^ i-  
licy, oraz b ra ta  Ryszarda z żoną Jan i
ną z Płachtów  i 8-m:esięczoyin dziec
kiem Leszkiem Zw:erzchowsfc'ch,‘ zam. 
w W arszawie przy ul. Nowogrodzkiej i 
prosi każdą wiadomość dotyczącą tych 
osób skierow ać na ad res: Jan Jas iń sk i, 
Nowy Sącz, ul. Główna 23. 4320
T o m c zy A s k a  Jadw iga, ostatn io  zamiesz
kała w W arszawie przy ul. Daniłowf- 
czowskiej 10 znajduje się  w N iem czech: 
poszukuje matki Leokadii, s io s try  Ja 
niny i Marii G oclawskiej i pros-i każdą 
w! a do mość dotyczącą tych osób sk iero 
wać na adres: Jan Jasinskd, Nowy Sącz; 
ul. Główna 23.
K to k o lw ie k  wiedziałby o losie Roman* 
Osdaka, w łaśc. Firmy „Brocard et Co"
1 kierow nika Ignatowskiego Bolesław a, 
oraz W spółpracowników ‘ Firmy „L. T. 
P :v e r '\  W arszawa, ul. G rójecka 71, pp. 
Sznarbachowska Helena, Ada i Iren* 
Kordys i Michowski W ojciech uprzejm ie 
p roszę o podanie jakiejkolw iek w iado
mości, za co zgóry serdecznie dziękuję. 
Jan Jasińsk i, Nowy Sącz, Główna 23. 
L e ż a js k  —  T o le k  S ie g d a , zgłoś 6ię w 
Krynicy — Plebanja. ^  9008

Zguby — kradzieie___
B llle w lc z  Celina z W arszawy prosi ew en
tualnego znalazcę o zwmot zaginionych 
w obozie w Pruszikow/e je j dokumentów 
osobistych, oraz m etryk je j synów: Hen
ryka, Witolda i G ustaw a, pod adresem : 
Kr-zcsizowice (Kressendorf) koło Krakowa 
u dr. M azurka. Równocześnie pros; o 
odesłanie jedr.ego choćby wiecznego p ió
ra  jako pam iątki po zmarłym synu. 
Z g u b io n o  dokumenty: dyplomy, nom ina
cje, zaśw iadczenie z pracy, fo tografie , 
pocztówki etc . w drelichow ej torebce 
między szpitalem  chirurgicznym i szpi
talem  Jezuitów, kierow nika Szkoły Rol
niczej Władysława Stankiew icza, zam ie
szkałego w szpitalu  medyków, Kraków, 
Grzegórzecka 20. Bardzo cenne wyna
grodzenie.
Z g u b io n o  K eankartę Nr. 2285, w ysta
wioną w Nowym Sączu, dnia . 10. III. 
1942 r, oraz  zwolnienie z okopów, na 
nazwisko Ferenc M arja. 8720
Z g u b io n o  Kennkartę na nazwisko Geno
wefa Saganow ska, Nr. 467435, w ysta
wioną w W arszawie. Kraków, ul. Nie
cała 409, p. Urbanik. 507
Z g u b io n o  Ausweis, wydany przez Gesnnd- 
heitskam er, Lemberg, Nr 1064 na na
zwisko Suski Julian, lekarz. Ostrzega 
się  przed nadużyciem. 1664
P o d c zas  działań wojennych w Jaśle za
ginęła legitym acja zawodowa nr. 1092, 

.w ystaw /oną przez K rakow ską Izbę Le
karską na nazwisko Wanda Ż uralska, 
lekarz dentysta w Jaśle, obecnie Krv- 
ntica, w illa K arpacka. 1812
W a liz k ę  pozostaw ioną p. S tanisław ow i 
przy w ysiadaniu w Radziszowie z po
ciągu Kraków— Zakopane w sobotę 4. 
11., p roszę uprzejm ie odesłać ood ad re 
sem : W róblowa W ładysław a, Kmków. 
Batorego 7 /13 . S630
Z g u b io n o  Kennkartę w ystaw ioną przez 
Stadthauptm ann we Lwowfe na nazwi
sko Jóizefa Woynar, Rvuek 34. Proszę 
o łask-awy zwrot Keomkarty pod adrtf* 
setn: Kraków, n1. Zyblikiewicza 5 
D n ia  10. XI. 44 skradziono K ennkartę , 
Ksiiążkę Ubezp. Społ.' na Wolmicy przy 
wsia.dantiu do tram w aju  na nazwisko 
Łach Franciszka, Kraków, Bożego Cię
ła 31. 8537
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